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zygołowania do wyboru pap· eża 
Wielki zjazd kardynałów....; Przebudowa jednego skrzydła pałacu celem pomieszczenia ok. 300 osób - W hołdzie 

Piusowi XI 

WYSOKO NA KATAFALKU SPOCZĘLY ZWŁOKI OJCA śWIĘTEGO W KAPLICY. SYKSTYtlSKIE.I 

(d) M i a s t o Wat y . a ń s ki e. dier bawi od kilku tygodni w Rzymie, 
(ATE) Kardynał-kamerleng Pac elli o- a biskup LilIe, kardynał Lienart znaj
trzymał depesze niemal od wszystkich duje się już w drodze. Pozostali kar
kardynałów, zamieszkałych poza Wło- dynałowie francuscy oczekiwani są w 
charni, o zamiarze przybycia na kon- najbli.ższych dniach. Arcyb. Mona
klawe. Większość kardynałów znaj- chium, kard. Faulhaber, przybył do 
duje się już w drodze. Arcyb. West- Rzymu, a arcyb. Pragi, kard. Kaspar 
minsteru kard. Hinsley opuścił Lon- przyjedzie we wtorek. 
dyn. jak również prymas Węgier, ks. Równocześnie w Watykanie "'anuje 
kard. Seredi. Prymas Argentyny, kard. niezwykle ożywienie. Przygotowania 
Copello. wsiadł w Buenos Aires na po- do konklawe są w pełnym toku. Po
kład motorowca •. Neptun" i odpłynął nieważ każdemu kardynałO\. i towarzy
do Włoch . W ,Rio de Janeiro statek szą kapelan i służący, a szereg innych 
r.abierze drugiego purpurata. Ameryki osób ma prawo przebywania w aparta
Poł .• pn'masa Brazylii, arcyb. Rio de mentach, co najmniej 300 ludzi będzie 
Janeiro. kard. Leme da Silveira Cintra. musiało być izolowanych w części pa-

Arcyb. Bostonu. kard. O'Connell, łacu, która wychodzi na pl. św. Dama
który jest pierwszym kardynałem-,re- zego i gdzie odh~dą się obrady 
zbiterem zawiadomił Rzym, że z powo- Podawaliśmy, że wszyslkie drzwi, 
du sQdziwego wieku i nadwątlonego wiodące do tych apartamentów, z wy
stanu zdrowia nie może podjąć podró- jątkiem jednego wejścia muszą być za-
. murowane. Juz obecnie grupa mura-zv d . d . . Dwaj pozostali purpuraci St. Zjed- rzy przeprowadza o pOWIe me prze-
noczonych. arcyb. Filadelfii, kard. róbk~. Poza tym .r~zpoczęto prace yt 
Dougherty i arcyb. Chicago, kard. Mun-I J{aphc~ SykstY,ń~kleJ. l?odJ~ga będzIe 
delein odpłynęli z Nowego Jorku do umocmona, a sClany obite fiOletowym 
Neapolu na motorowcu włoskim "Rex". jedwabiem. Wzdłuż nich ustawiane 

Arcybiskup Paryża. kardynał V.... s., tror.y s ba'dachimami dla kardyna-

łów. Nad wszystkimi tymi pracami Szwajcarii, Litwy, Finlandii, B'razylii, 
czuwa gubernator konklawe. mgr Ar- Peru, Wenezueli, Chile, Boliwii, Uru
borio Mella di Santa Ella, który był gwaju, Guatemali, Irlandii, kapitanów 
ochmistrzem dworu zmarłego Papieża. regentów San Marino, księżnej Parmy. 

Zwłoki Piusa XI wystawiono na wi- Imieniem rządu Stanów Zjednoczo
dok publiczny w kaplicy Najświętszego nych depeszę nadesłał Cordell HulI. 
Sakramentu, która znajduje się w pra- i:ałoba narodowa we Włoszech 
wej nawie Bazyliki św. Piotra. W nie-
dzielę od. wczesnych godzin rannych R z y m. (P A T) Na piątek, dnia 17 
niezliczone tłumy wiernych składają bm. wyznaczono we Włoszech żałobę 
ostatni hołd zmarłemu Papieżowi. narodową z powodu zgonu Ojca świę
Przy katafalku straż pełni czterech tego Piusa XI. Urzędy . i szkoły będą 
gwardzistów szlacheckich z obnażony- zamknięte. Flagi żałobne zostaną ju
rni pałaszami. tro zdjęte i będą ponownie wywieszo-

ne w piątek. 
Kondolencje szefów państw 

(d) M i a s t o Wat y kań s k i e. Ks. metropolita Sapieha 
(KAP). Do Watykanu napływają w 01- O zgonie Ojca św. 
brzymiej ilości depesze kondolencyjne Kra k ó w, 13. 2. - W związku ze 
ze wszystkich stron świata. zgonem Ojca św. ks. metropolita A-

Spośród monarchów i kierowników dam Sapieha, powróciwszy ną.gle z ur
l~ ailstw nadeszły depesze od: cesarza lopu, wydał następujące zarzę,dzenia: 
Japonii, króla Rumunii, króła Grecji, Przewielebnemu Duchowieństwu i 
lrróla Albanii, wielkiej księżnej Lu- Wiernym Archidiecezji Krakowskiej 
ksembul'ga, wielkiego księcia Lichten-j- pozdrowieni9 w Panu. 
steinu, ks. regenta Gustawa Adolfa, re- "Z \Vatykanu doszla Nas wczoraj 
genta Jugosławii, regenta Węgier, pre- .żałobna wieść o zgonie Ojca Rw. Piusa 
zydent6w Polski, Czeeho-Słowa.etl, $)a.ł8ą' ~. Da. ,n. ~ 



Xl.Wietł~ ta boleśnie wstrz~8nęła nie 
tyI1co nami katolikami, ale całą ludz
kością.. Patrzono bowiem na zgasłego 
Papieża. jako na opatrznościowego 
męża, stojącego na straży ~prawiedli
wości i pokoju, męża nieugiętej wolt 
i wielkiego rozumu. Siedemnaście lat 
pontyfikatu Piusa XI, to pasmo wiel
kich dzieł dla dQbra Kościoła i ludzko
ści. Polska, z ]{tórą Go łączyły szcze
gólne węz!y, tym bardziej odczuwa tę 
stratę· 

Chwilowo ograniczyć się musimy 
do tych paru słów, by jak najśpiesz
niej wydać potrzebne zarządzenia, ja
kich ta żałoba wymaga. 

Zarządzamy przeto, by we wszyst
kich kościołac\1 parafialnych i zakon
nych w przyszłym tygodniu odprawio
ne zostal~r naboże11shva żałobne za du
szę śp. Papieża. Do dnia złożenia do 
grobu. tj. do SOboty przyszłej w połu
dnie, należ.v dzwonić 3 razy dziennie 
we wszystkie dzwony. 

W poniedziałek, dnia 20 lutego na
leży odprawić we wszystldCh kościo
łach Archidiecezji uroczystą Mszę św. 
wotywną. .,pro el i~endo Summ.o Ponti
fice" in colora rubro cum Gloria. Cre
do et unica oratione i należv wezwać 

. wiernycp, do modłów w intencji wybo
ru nowego Papieża 

Wszyscy kapłani winni we wszyst
kie dni, w których rubryki pozwalają, 
dodawać we l\f~zy św. - jako oratio
nem lmperatam - orarję pro eligen
do Summo Pontifice aż do dnia. w 
którnn do idzie wiarlorność o dokona
nym w~'borze nowego O,iC'ł św. 

'V Krakowie. onia to lutego. 
t Adam Stefan Sapi"ha, m . p." 

Złamano pieczęć Piusa X I 
1\1 i a s t o Wat y kań s k i e. (P AT). 

Dziś w obecności Świętego Kolegium 
złamano pieczęć papieża Piusa XI, 
którą. pieczętowano bulle. Następnie 
komi~ja kardynałów obradowała nad 
sprawami, dotyczącymi przygotowań 
do konklawe, 'które rozpoczą.ć się ma 
1 marca.. 

Kondolencje li';Iwalerów 
maltańskich 

M i a s t o Wat y kań s k i e. (P A T). 
Dziś prr.yhył do \Vatykanu wielld 
mi!'itrr. Zakonu Rycer!'ikiego Kawale
rów Maltallskich ks. Chigi w otocze
Tliu 13 rycerzy zal{onnych i złożył na 
ręce ŚWictego Kolegium kondolencje z 
powodu zgonu Ojca św. Piusa XI. 

Francja popl·zestanie 
na obserwacji 

P a ryż. (PAT). Jak twierdzą w 
francusldch kołach politycznych, rząd 
francuski zadowolony jest z odpowie
dzi ministra spr. zagr. Japonii Arita 
na demarche ambasadora Francji w 
Tokio w sprawie okupacji wyspy 
Hainan i poprzestanie na razie na 
t:ac1.nym obserwowaniu sytuacji. . 

\V rar.ie przedłużania się okupacji 
wrsp~r, rr.ęd Francji wespół z rzędem 
hnrt~rjskim ma rozważ~rć oalsr.e ewen-
1ualne posuni('cin w tej sprawie. 
E2!!2! 
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Inż. Adam Doboszyński w Krakow· e 
Wyjazd do jednej z miejscowości podgórskich - Nowa książka autora "Gospodarki 

Narodowej" 
War s z a w a. (Tel. wl.) Inż. Adam 

Doboszyński opuścił wczoraj wieczo
rem Warszawę. 

Doboszyński wraz ze swym obroń
cę. adw. Stypułkowskim przybył do 
Warszawy w sobotę w póinych godzi
nach wieczornych, zatrzymał się u pp. 
Stypułkowskich gdzie spożył kolację 
w towarzystwie swej siostry p. Mal
kiewiczowej, obrońców Czerwińskiego 
i Gajewicza oraz paru przyjaciół, przy
godnie bawiących u pp. Stypułkow
skich. W niedzielę wieczortm inż. Do-

boszyński wraz ze swą siostrą opuści} 
Warszawę. Inż. Doboszyński zamiesz
ka na przeciąg najbliższych paru mie
sięcy w jednej z miejscowości podgór
skich. 

Podczas swego 3-letniego pobytu w 
więzieniu sporzę.dził on szereg nota
tek i posiada w brulionie obszerną 
pracę o charakterze społeczno-polity
cznym, Obejmującą zarówno zagadnie
nie ustroju państwa jak gospodarki 
publicznej oraz zagadnienia moralne 
z życia publicznego. Obecnie zamierza 

\ 

podczas swego pobytu kuracyjnego 
pracę tę ostatecznie wykończyć i wy
dać ją w książce. (w) 

Inż. A. Ooboszyński 
w Krakowie 

Całe miasto przenieSiono o kilka mil dalej 

Krak ó w. (Tel. wł.) W niedzielę o 
godz. 11,30 w nocy przyjechał do Kra
kowa pociągiem z Warszawy zwolnio
ny z więzienia w SiedlcaCh jnż. Adam 
Doboszyński, w towarzystwie radcy 
miejskiego dra Turżyńskiego i swej 
siostry r.Ialkiewiczowej. Mimo niespo
dziewanego przyjazdu na dworcu ze
brało się kilkadziesiąt osób spośród 
członków władz Stronnictwa Narodo
wego i młodzieży akademickiej, któ
rzy powitali powracającego. 

Inż. DoboszYllSki jest bardzo zmę
czony, blady na twarzy. Bezpośrednio 
z dworca odjechał do mieszkania swej 
siostry na ul. św. Anny. W poniedzia
łek od rana, do dom.u w którym za
JTlieszkal DobosZY11Ski przybywają. li
cznie narodowcy, witając go. 

M o n t r e a 1. (PAT.) Wobec tego, że 
obsuwająca się góra Stemwinter za
grażała miasteczku Mascot w brytyj
skiej Columbii, wszyscy mieszkańcy 
zostali ewakuowani. 

Zabrali oni nie tylko cały swój do
bytek, ale również i wszystkie domy. 
Miasto zostało więc dosłownie prze-

niesione o kilka mU dalej, gdzie w dal
szym ciągu nosi tę samą nazwę. Tam, 
gdzie przed tym było m.iasteczko, po
został jeden tylko dom, którego nie 
warto było przenosić. Domy, sklepy, 
składy, garaże, szkołę, a nawet koś
ciół z wieżyczką przeniesiono o kilka 
mil dalej, 

---~------- ----
Po ' akademii ku czci Romana 

Dmowskiego na Uniwersytecie, grupa 
młodzieży przybyła pod dom inż. Do
boszyńlkiego manifestuj1).C swe rado
sne uczucia. Inż. Doboszyński wyszedł 
na balkon i pozdrowiwszy wszystkich 
zebranYCh studentów, prosił o zanie
chanie manifestacji. 

Groźna katastrofa kolejowa 
K a p s t a d t. (PAT). W pobliżu 

stacji Daljosephat w odległości 80 km. 
od Kapstadtu wydarzyła siO wielka 
katastrofa kolejowa, która pociągnęła 
za sobą wiele ofiar ludzkich. Szcze
gółÓW brak. 

Eksport bekonów do Anglii 
C h o r z ó w. (A TE). Chorzowska 

Rzeźnia Miejska wywiozła w styczniu 
rb. do Anglii 29.000 kg. bekonów oraz 
2.100 kg. przetworów mięsnych. do 
Niemiec zaś wywieziono około 500 
sztuk świń. 

Dziennikarz francuski 
wysiedlony z Włoch 

p a ryż. (PAT). "Jomnal" donosi, 
iż korespondent tego dziennika w 
Rzymie GuiJlaume otrzymał odwladr. 
włoskich polecenie opuszczenia 'Włoch 
w ciągu 8 dni. 

Eksplozja w fabryce 
materiałów WybUChowych 

L i l I e. (P AT). W Billy Berclay wy
darzyła się eksplozja w fabryce środ
ków wybuchowych, używanych w ko
palniach. Wyleciał w powietrze jeden 
pawilon z nagromadzonym zapasem 
ok. 600 kg. dynamitu. Wybuch nie po
ciągnął za sobą ofiar ludzkich. 

Włosko - niemiecki układ 
handlowy 

Rzym. (PAT) Dziś PQ południu w 
pałacu Chigi podpisano włosko-nie
miecki układ handlowy. 

Wracają do Hiszpanii 
P e r p i g n a n. (PAT). Rząd gen. 

Franco otworzył dzisiaj granicę w 
Perthus, w Bourg Madame i Port Bou 
dla reemigrantów hiszpańskich z 
Francji. Dziś przekroczyło granicę 
hiszpańską · 2000 milicjantów rządu 
"czerwonego". 

W Belgii jeszcze nie ma rządu 
Bruksela. (PAT). Desygnowany 

premier Jaspar nie zdołał dotychczas 
utworzyć nowego rzą.du. Sytuację u-

Z powodu choroby inż. Dobosz~{l1-
ski wyjedzie do jednej, z miejscowości 
klimatycznych, prawdoPQdobnie na 
Zaolziu. Pragnie on wykońr.zyć rozpo
czętą w więzieniu książkę. 

Mimo ogromnego zmęczenia inż. 
Dob<Jszyński jest niezwykle ożywiony 
i interesu.ie się żywo każdym przeja
wem pracy narodowej. 

trudnia stanowisko Flamandrów, któ- K h I dl h· 
rzy kategorycznie sprzeciwiają się u- rwawe rozruc y W n ac 
stą.pieniu b. aktywisty flamandz'~ iego B o m b a J. (PAT). W zwlQzku z 
dr Martensa z flamandzkiej akademii krwawymi starciami między ... Hindu
med.vczne.i. Pogłoski o .iego rzekomei sami a Muzułmanami w Cownpur do
rlYffi.i.S.i.i nie odpowi.adają. .pra~rd~je .. Z I noszą, że dotychczas zanotowano 50 
drugleJ strony wlększośc socJalIstow zabitych i ponad 200 rannych. 
waha się z udzieleniem poparcia Ja- W mieście panuje panika. Przeszło 
sparowL . 1000 rodzin musiało ewakuować się 

Proces Gruenspanna w maju 
p a ryż. (PAT) Zabójca niemiec

kiego dyplomaty v . Ratha - Gruen
spann został uznany przez lekarzy za 
odpowiedzialnego za swoje czyny. Pro
ces jego odbędzie się w Paryżu przy
puszczalnie w maju. 

70 ton pocisków 
w środku miasta 

C a m b rai. (PAT). W Cambrai od
kryto w środku miasta olbrzymi skład 
pocisków artyleryjskich, zakopanych 
w czasie wojny światowej przez cofa
jące się wojska niemieckie. Obliczają, 
że skład zawiera ok. 70 ton pocisków 
i granatów. 

pod ochroną policji. Większość skle
p6w ł hoteli jest zamknięta. ROZTpchy 
trwają nadal, w związku z czym ściąg
nięto oddziały wojskowe. 

Przed ślubem siostry 
króla Faruka 

K a i r. (PA T) Ślub księżniczki Fau
zji, siostry króla Faruka. . z następcą 
tronu irańskiego Muchammadem Ri-
211). Szaphurem wyznaczony jest na 
dzień 16 marca. Uroczystość odbędzie 
się w pałacu Abdin w Kairze. Kon
trakt ślubny spi~ze rektor AI-Azharu. 

Pożar 
w rumuńskim klasztorze 

"Na wojnę z Francją maszerowałby la y naród" 
C z e r n i o w c e. (PAT) W najstar

szym klasztorze rumuńskim w miej
scowości Slatina wybuchł pożar, który 
strawił 40 cel klasztornych, z ogólnej 
liczby 80 i domek przeora. Cenne za
bytki sztuki zdołano uratować, pomi
mo to jednak straty wynoszą kilka 
milionów lei. oświ,.dczył półurzędowy "Relazioni Inłernazionali" - ~ądania włoskie wobec Francji 

I 

R z y m. (ATE). Z artykułem, 0-

. kreślającym wyraźnie zakres żądań 
",łoskich wobec Francji, wystąpił ty
godnik "Relazioni InternarlonaIi". Ze 
względu na półurzędowy charakter 
tego pisma artykuł wywołał w Rzy
mie wielkie wrażenie. 

W odniesieniu do zagadnienia 
śródziemnomorskiego, pismo twierdzi, 
fe Włochy muszą na tym obszarze 
m.ieĆ z3.)1ewnione bezpieczeństwo za
równo obecnie, jak w przyszłości. tą
dają wobec tego od Francji tylko tego 
co przysługuje bn z powodu widzenia 

historycznego, tzn. Tunisu, Suezu I 
Dżibutl . 

Poza tym istnieje jeszcze zagadnie
nie Korsyki, która niespornie należała 
do Włoch. I ta sprawa musi być ure
gulowana, gdyż posiada podstawowe 
znaczenie dla systemu bezpieczeństwa 
Włoch. Los Korsyki nakreślony jest -
twierdzi pismo - przez wzmOcnioną 
potęgQ narodu włoskiego. 

Gdyby wspomniane zagadnienia nie 
były przez Francj, uregulowane mo
głoby to pociągnąć nieobliczalne na
stępstwa. Na wojnę z Francją - pisze 

cytowany tygOdnik - naród włoski 
maszerowałby zwarcie jak jeden mąż. 
W wypadku takim, Francja musi się 
liczyć z możliwością, że stanie w obli
r.7U wsnólnego wystąpienia Włoch 
i Niemiec. 

Co się tvczv sprawv hisznańskiej, 
,. 11.0 :nulOwhda, że Włochy pOMsta
n~ na Półwysnie Iberyjskim, aż do 
t a.!kowitego utrwalenia się J7pdów 
gen. Franeu i :li l1olityk,! 'l:"rancji spre. 
c'\·zuje swe_cele. - 'I 

ZE NITH ZEGARY 
ZEGARKI 
WSZELKĄ 
BIŻUTERJE 

i OBRĄCZKI SLUBNE 
POLECA 

::Jan Placek 
iÓDt, BRZEZIŃSKA 10. TEL. f50-17 

N 6019 

Oto j,ak zmieniła się od 18 lipca 1936 roku mapa Hiszpanii. "CzeJ''' · oll~ ITI " 7.0" l01 w śJ'o dku ni eWielki ob :;zar z m ia s ta mi i\1 .,dJ' ,\" lem i \Ynl c ·Fj:}. 7 trzech 
stron ściśnięty przez wojsk. J)8.rod~ a od wschodu oblany morzem. Upieranie się .. czerwonych" przy dalszej beznadziejnej wa lre :l:\\ :,[1 ,r . ·U. 
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Z NASZEGO STANOWISKA 

Wkrótce niewątpliwie nastąpi u
znanie hiszpańskiego rządu narodo
wego w Burgos przez szereg państw, 
między innymi także przez rząd pol
ski. Państwa te idą śladami Anglii i 
Francji, których gabinety mają decy
zję pozytywną powziąć w środę. 

Z dotychczasowego ociągania się 
rządu polskiego nie należy wysnuwać 
wniosku w sensie jego jakoby nie
życzliwego odnoszenia się do tych, kt6-
rzy w Hiszpanii walczą o zrzucenie do 
reszty jarzma bolszewickiego; miaro
dajne były niewątpliwie względy natu
ry tylko taktycznej, zważywszy trud
ne nasze położenie geograficzne i 
związane z tym sąsiedztwa. To stwier
dzić należy - niezależnie od takiego 
czy innego stosunku do rządu polskie
go - w interesie państwa pOlskieno i 
jego dobrych stosunków z narodem 
hisz\Jańskim, który stacza bój nie tylko 
o los własny, ale nie mniej o przy
szłość cywilizacji europejskiej. 

Jeżeli zaś chodzi o stosunek do te
go zmaganja się z bolszewizmem od-

. rodzonej Hjszpanii narodu polskiego 
jako takiego, żadnej nie ulega watpli
woścl, że s e n t y m e n t i m y ś l p o
l i t Y c z n a n i e m a l c a ł e g o n a
r o d u p o l s k i e g o s t o i z d e c y
d o w a n i e p o s t r o n I e H i s z
p a n i i n a r o d o w ej. 

O ile polska opinia publiczna trwa 
na gruncie d"żenia do prawidłowo ure
gulowanych i lOjalnych stosunków z 
sąsiadem wschodnim jako państwem, 
o tyle z d e c y d o w a n i e u j e m n i e 
() d n o s i s i ę d o m i ę d z y n a r o
d o w e jak c j i k o m u n i s t Y c z
n e j, która w ostatnich latach skon
centrowała się właśnie na zagadnie
niu hiszpańskim. 

Tak samo z drugiej strony: o ile 
naród polski życzy ruchowi wyzwoleń
czemu generała Franco pełnego cukce
su, o tyle p r a g n i e, b y j e g o 
nwoce przypadły w udzi:,le 
IJ. s t o t n i e i w y ł ą c z n ie n i e
p o d l e g ł e m u n a r o d o w i h i s z
p ań s ki e m u. 

te p r z e c i w n i b Y ć m u s i m y 
d a l s z e m u j e s z c z e w z r o s t o
w I p o t ę g i n i e m i e c k i e j i n i e
mlecklch wpływ6w, tłuma
czyć nie nie potrzebujemy. Stosunek 
narodu polskiego do Włoch jest zna
ny; ale nad tym stosunkiem góruje 
pragnienie POlaków, by duże n a
p r Q ż e n ł e w ł o s k o • f r a n c u
s k i e d o z n a ł o n ł e z a o s t r z e
n i a, 1 e c z z ł a g o d z e n i a, o czym 
pamiętać nalrży myśląc o zagadnie
niu hiszpańskim. 

Wszystko to potwierdza, że o d n o
szenie się narodu polskie
go do Hisznanii narodowej 
f e s t z d e c y d o w a n e, s z c z e r e, 
s e r d e c z n e. 

* 

czytelnikami naszymi nowymi wraźe
niami ze swej ojczyzny: 

nym na wiele języków liście pasterskim 
mówił: "po ludzku rzecz biorąc, przez 
cały pierwszy miesiąc wojny, położenie 

Po zdobyciu prz·ez wojska naro- naszych powstańców było beznadziej
dowe Katalonii, która była głównym ne". 
gniazdem komunistycznym - wojna o W czasie rozmowy gen. Franco na 
niepodległość kraju zbliża się szybko chwilę zamilkł. Może właśnie stanęły 
ku końcowi. mu przed oczyma załogi oficerów wy-

My, Hiszpanie, od pierwszych dni mordow,anych, gdy g,arść j.ego ludzi 
powstania narodowego ufaliśmy nieza- walczyła rozpaczliwie bez okrętów, bez 
chwianie, w zwycięstwo. samolotów, prawie bez broni. 

Obecnie, wracam świeżo z Hiszpanii. _ W owe dni - opowiada mi na-
Otóż stwierdziłam, że hart i sił.a, jakie czelny wódz - zwróciłem się do zaufa
n~r?d na~z .wykazał w prze~zło dwulet- nych przyjaciół w Maroku z zapyta
lll?J WOJDle, prowadzonej pod ~o- niem, czy zechcą swoim mieniem gwa
wodztv.:e1!l.generala Franc~ - są o wI~-1 rantować początki powstania. Wszy
le potęzl11e]sze od wszystkIego, co sobIe scy w oclpowi.edzi zaofiarowali swe for
można wyobrazić z daleka. tuny. Na szczęście - dodaje z uśmie-

Odwiedziłam w Burgos gen. Franco. chem - nie potrzebowałem z tej ofiary 
Zam ieszkuje tam w surowej, wojsko- skorzystać. . 
wej siedzibie w stylu kastylyjskim. Mówię generałowi Franco o moim 
Dwóch nieruchomych Marokańczyków kulcie dla armii narodowej. Odpowia
w fałdzistych burnusach śnieżno bia- da głębokim głosem. 
łych i w jedwabnych zawojach na gło- - Tak, spisują się dobrze. 
wie - sprawuje straż przy wejściu. W Potem wymienia miejscowości i na-
głębi, za komnatami oficjalnymi jest clo- zwislm związane ze wspaniałymi zwy
mowe ognisko naczelnego wodza: żona· cięstwami i widzę w krótkich urywa
i córeczka' ukochana, z którymi Fran- nych zdaniach niezmierną miłość wo-
co spędza każdą wolną chwilę. clza do żołnierzy. 

Gdy adiutant generała wprowadzaj - Ta wojna krzyżowa jest chyba 
mnie do gabinetu - czułam się nie- najwiĘkszą epopeją w naszej historii. 
zmiernie wzruszona. Tam, przy tym - Tak myślę - odpowiada gen. 
stole, wśród map rozłożonych spędza Franco - bo ma znaczenie wszech
noce bezsenne kreśląc plany bitew i światowe. 
dźwigając odpowiedzialność za prze- Caudillo w ostatnich okrutnych la-
bieg i wynik wojny. tach - posiwiał. Ale nie postarzał 

Generał Franco pomimo najwięk- wcale. Jest wciąź młody, pelen siły fi
szych trudów wojennych - zachował zycznej i duchowej znamionującej moc
rdzenną kurtuazję hiszpańską. vVcho- ną r,asę Galicji hiszp,a:ńskiej, z której 
dzi jednocześnie ze mną, nie czekam pochodzi. 
ani chwili i n.a jego widok moje wzru- Franco jest z typu i z usposobienia 
szenie uspakaja się. legendarnym żołnierzem iberyjskim. 

Caudillo*), który jest nie tylko woj- To jest rycerz - brat "księcia Niezlom
skowym ale znakomitym mężem stanu nego" - Całderona. Jest rzeczywiście 
- ma niezwykły urok osobisty. Wie- opatrznościowym mężem, który urato
je z jego postaci spokój wynik,ający z wał Hiszpanię. 
przewidywań jasnych i z wiary w prze-
znaczenie Hiszpanii. Jednocześnie z prowadzeniem wojny 

Oczy błękitne, głos czysty. Ogarnia I gen. li'ranco musiał reorganizować od 
na jego widok jakiś nagły, pogodny podstaw zdobyte terytoria i prowadzić 
spokój, w którym jest coś - mistycz- mtensywną robotę społeczno-wycho
nego. wawczą wobec ludności, którą czerwoni 

Patrząc na generała przypominam og'ołocili z wszystkiego oraz usiJowali 
sobie słowa arcybiskupa toledańskiego clel?rawo\vać. .\V pracy tej, prowadzo
dra Goma, który· w sławnym tlumaczo- ne] z olbrzymIm zapałem, gen. Franco 
_____ opiera się na dwóch organizacjach: 

*) Caudillo znaczy _ hetman. Od po- F a I a n g a i R e q u e t e s. Pierwsza, 
czątku wo.iny tym mianem nazwano gen, to młodzież narodowa, przeważnie z lu
Franco. du, często z ulicy i z najbardziej upo· 
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Roman Dmowski mówi: 
Nacjonalizm, jako ruch umysłów, wzrastał ciągle od końca uble

łJłego stulecia. Wojna światowa nie zabiła tego wzrostu, po wojnie 
zaś ruch zaczął rosnąć ze zdwojoną szybkością. 

* 
Niema wątpliwości, że rewolucja narodowa oznacza koniec 

ustroju, opartego na Deklaracji Praw Człowieka, w którym wszyscy 
mieszkańcy państwa są jego równymi obywatelami, mają równe pra-

Po tych uwagach wstępnych udzie- wo do wpływu na prawodawstwo i na rządy państwa. Jest to prze-
lamy głosu wybitnej przedstawicielce wrót olbrzymi, tworzący epokę w dziejach. O tym, że zbliża on się 
hiszpallskiej idei narodowej, a zamzem szybko, świadczą nietylko zwycięskie już rewolucje, komunistyczna 
hiszpa:ńskiego piśmiennictwa. p. S 0- w Rosji, a narodowa we Włoszech i w Niemczech, ale i wewnętrzna 
f i i C a s a n o v i e, która po kilkomie- ewolucja polityczna innych krajów, ujawniająca coraz większe zwy-

5 

śledzonych sfer, do których dotarł ape>
stolski wpływ Jose Antonio Primo de 
Rivera (twórcy Fal,angi - zamorde>
wanego przez czerwonych). Druga or
ganizacja to - tradycjonaliści spoś~ód 
wyższych środowisk społecznych. O l~h 
znaczeniu zdecydował masowy udZiał 
na ochotnika całej młodzieży arystokra-. 
tycznej i mieszczańskiej. Udział tak 
powszechny, że nie ma rodziny, która by 
jednego lub kilku synów nie straciła na. 
wojnie i nie posiadała nadal walczących 
na froncie. 

Chrześcijańskie ideały i umiłowanie 
niepodległości połączyły w działaniu te 
dwie organizacje, będące dwoma od
rębnymi światami. Dały one genera
łOwi Franco podstawę bardzo pewną 
i szeroką. 

Na wspóJpracowników w rządzie 
wybrał wódz ludzi przeważnie młodych, 
wykształconych. Profesorowie, prawni
cy, ekonomiści, którzy łączą k~rność 
wojskową z surowym życiem osobIstym. 
Wszystlde resorty rządu działają spraw
nie i prawidłowo. 

Największe znaczenie mają wydziały 
wychowania narodowego, opieki spo
łecznej, sprawiedliwości i ~raw zagra
nicznych. Koordynacj a pomiędzy ich 
różnorodnymi funkcjami jest ścisła. Bu
dzi też powszecne uznanie, z którym 
się na każdym kroku spotykałam. A 
jest objaw nowy i wartościowy - w~a
domo bowiem, że w krajach polu dm e>
wych, w Hiszpanii szczególniej, opinia 
miewała stosunek lekceważący i nie
ufny do gabinetu ministrów. 

Aprowizacja, higiena, zasiewy w 
strefach zniszczonych - wszystko to 
wymaga precyzyjnego aparatu pań
stwowego i jest kierowane i prowadzo
ne wzorowo. Budzi naprzyklad 
powszechne zdumienie, też wśród cu
dzoziemców - że po stronie narodowej 
pomimo strasznej śmiertelności fronte>
wej, pomimo upałów i mrozów, biedy, 
tułaczki. chorób - nie było i nie ma 
ani jednej epidemii. Zarządzenia higie
niczne były od pienvszej chwili przewi
dujące a nie mogliśmy liczyć na pomoc 
żadnego "Czerwonego Krzyża" obcego! 
Wszystko dokonano szczuplymi zasoba
mi własnymi. 

Stąd pochodzi - niezależnie od za· 
palu patriotycznego, spokój i ufnoM 
ludności, która czuje nad sobą ojcow-
ską opiekę. '. 

Skarb państwa zaspakaja. wszystkie 
potrzeby wojska, a nadto placi pensje 
całego duchowieństwa i p e ł n e eme
rytury wszystkim emerytom. 

Skarb państwa nie posiada długów 
wojennych. Bank hiszpański udziela 
znacznych kredytów ludziom oderwa
nym przez wojnę od swych majątków, 
aby mogli przetrwać nim powrócą do 
warsztatów. Na nowe skromne życie 
też będzie zapewniona pomoc banku 
paiistwa. 

Generał Franco założył Instytut Hi
szpal1ski, jest to zespól Królewskich 
Akademij języka, sztuki, prawa, histo
rii. Organ najwyższego autorytetu w 
dziedzinie kultury narodu. 

Ciekawa rzecz i rzadka, że pomimo 
wojny i to strasznej, życie intelektual
ne jest intensywne. Wychodzi mnó
stwo książek i wydawcy twierdzą, że 
nigdy tyle nie czytano jak obecnie. Sta
le są rozdawane nagrody dla uczonych' 
i artystów, ost.atnio ustanowiono nową 
w sumie 20 tysięcy peset. 

W Hiszpanii narodowej Muzy nie za
milkły pomimo huku armat. 

sięcznym pObycie w Hiszpanii wróciła rodnienie rządów parlamen:arnych. 
do Polski i następującymi dzieli się z ("Przewrót") SOFIA CASANOVA 
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KOJ.lITET GŁÓWNY STRONNICTWA NARODOWEGO SKŁADA HOŁD ROjUANOWI DMOWSKIEMU 

Komuii Główny Stronnict'lL'a Narodowego, obradujący ub. niedzieli W Warszawie, po nabożellstwie w kościele cmen tarnym na HródniC', zlożYl hołd cie/liom 
Romana Dmowslciego. Na zdjęciu (od lewej): 1) Komitet Główny Str. Nar. w drodze do grobu i 2) hołd przy nrobie Romana Dmow;o,: . .'",qo , . 
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SPRAWY GOSPODARCZE kwencjami tego rozdziału. 

Utflymani~ ~ań~twa [ural ~u~ltuwniei~l~ 
Proponując te reformy, zdaję sobio 

sprawę z tego, że nie dadzą one z dnia. 
na dzień wielkiego efektu finansowego. 
Są to typowe reformy długofalowe. Zda
ję sobie również sprawę z lego, że dzi
siejszy samorząd tak terytorialny, jak i 
gospodarczy, nie w całej Polsce zaf'lugu
je na równe zaufanie. I samorząd wy
maga reform i wyraźnego unarodcwie
nia. Tym niemniej w normalnych wa
runkach rozwoju Polski reformy te wy· 
dają się konieczne. 

Wydatki zwyczajne i nadzwyczajne sięgają blisko trzech i pól miliardów złotych - Nie
unikniony wzrost wydatków państwa - Potrzeba reform 

(pol) Wydatki zwyczajne państwa 
przekroczyły sumę półtrzecia miliarda zł 
rocznie. Wydatki pozabudżetowe, w 
funduszach specjalnych i w inwestycyj
nych, bliskie są jednego miliarda zł 

rocznie. 
Przed kryzysem, w r. 1930, wydatki 

ogólne państwa, zwyczajne i nadzwy
czajne, przekroczyły lekko trzy miliardy 
złotych. 

W latach 1938 i 1939 przekroczyli
śmy więc granice przedkryzysowe w 

wydatkach państwowych. 
Miesiące najbliższe, a napewno lata 

najbliższe, zmuszą grupę rządzącą pań
stwem do dalszej rozbudowy budżetu 
administracyjnego państwa. 

O inwestycjach, a więc o wydatkach 
pozabudżetowych, mówH w Sejmie min. 
Kwiatkowski w grudniu ub. roku i na
kreślił plan ich na lat 15 i na sumę 
10 miliardów zł. 

Dlaczego już w czasie najbliższym 
musi być podwyższonym również 
budżet administracyjny państwa? 

Trzeba zdać sobie sprawę z tego, że 
w ciągu ubiegłych 20 lat zestarzał się w 
Polsce nie tylko - o czym głośno obec
nie w kraju - tabor kolejowy, lokomo
tywy. wagony, szyny, podtorza. Zesta
rzał się nam mocno i aparat urzędniczy. 

Ministerstwo Oświaty wydrukowa
ło ciekawe dane o 80.000 nauczycieli. 
Cyfry dowodzą, że za lat przeciętnie 10 
dojdzie do pełnej wysługi lat pracy za
wodowej okolo 70 pct nauczycieli. Dość 
podobny obraz mamy w sądownictwie, 
w administracji państwa i skarbu, w 
kolejnictwie, na poczcie itd. 

Państwu i jego przedsiębiorstwom 
służy armia półmilionowa ludzi. Więk
szość z nich przy jętą zostala do pracy 
przed laŁy 20 albo przejętą z urzędów i 
szkół po zaborcach. Nawet te, okrągło li
cząc, sto tysięcy posad, które po r. 1926 
zajęli po wyrzuconych sanatorzy, dosta
lo się w ręce ludzi nie naj młodszych. 

Za lat więc okolo 10 państ;'O nasze 
utrzymać będzie musialo podwójną 
liczbę emerytów pełnoprawnych i do
tychczasową - na nowo skompleto
waną liczbę pracowników czyn
nych. Już obecnie lak czynni, jak eme
rytowani, pracownicy państwowi do
magają się energicznie reformy swych 
uposażeń, zbyt w okresie kryzysu 
obciętych. 

Idzie tu o setki tysięcy ludzi i setki 
milionów zł. Już w r. 1937 mial rząd 
polski na swym utrzymaniu 207.590 
emerytów, wdów i sierot. Z tej liczby 
tylko 25.659 osób to emeryci, wdowy i 
sieroty z dopiskiem "zaborczy". Koszt 
obsługi tej grupy wynosił w r. 1937/38 
ponad 280 miln. zł. Za lat dziesięć 

przy dzisiejszych stawkach - suma ta 
może przekroczyć pól miliarda zł. 

Wydatki na place i inne świadczenia 
osobowe - bez wojska - oblicza rząd 
w budżecie na r. 1939/40 na 1.250 miln. 
zł. Podwyższenie poborów tych pra-

Notowania qield 
zbożowo-t('lwarowych 

B y d g o s z c z. 13. 2. 39. - Pszenica 18,5() do 
19; żyto 14.75-15; jęczmień I 16.75-17.25, II 
16.25-16.7;3: owies 14.25-14.75; mąka pszenna. 
65'/. 32-33; otNby pszenne m. 12-12.50, śr. 12 
do 12.50, gr. 12.75-13: otręby żytnie 10.75-11.50. 

K a t o w i c e, 13. 2. 39. - Pszenica oz. 21.25 
do 21.75, j. 20.50-21, zb. 19.75-20.25; żyto 14.75 
do 15; jęczmień przem. 17.50-18. past. 16.50 do 
17; owies j. 16.50-17. zb. 15.50-15.75; maka 
pszeIlJla 65'/, a2.2.>-33.25; otręby pszenne gr. 
12.25-12.5(), śr. 10.50-11, m. 10-10.50; otręby 
żytnie 9.75-10.25. . 

cowników poprzez awanse, przeszerego- - jest podwyższenie ogólnej sumy wy
wanie, nominacje, dodatki, zmniejsze- datków państwa już w najbliższym cza
nie podatku specjalnego itp. daje rocz- sie o parę set miln. zł rocznie z ten den
nie 100-150 miln. zł. Podwyżka ogól- cją corocznego wzrostu. 
na poborów np. o 10 pet da także ponad Już dziś nie mówi się w kraju o 
100 miln. zł. obniżeniu stawek podatkowych, wyśru-

STANISLA W RYMAR. 

Rada Banku Polskiegu 
Wydatki osobowe budżetu nie stano- bowanych w lalach kryzysu. Przeciw

wią jedynego niebezpieczeństwa dla nie. Minister komunikacji mówi otwar- (d) War s z a w a (Tel. wł.) Dziś o 
równowagi rozchodów i dochodów. cie o podwyższeniu stawek przewozp- godz. 10 rano odbywa się walne zgro-

Drugim niebezpieczeństwem jest wycb na kolei. Minister skarbu znalazł madzenie emisariuszy Banku. Polskie-
obsługa długów. Długi wewnętrzne nowe wydatne źródło dochodu w opla- go. 
państwa rosną bardzo szybko. Prelimi- tac h przemialowych (za 5 miesięcy po- Rada Banku Polskiego przedłożyła 
narz na r. 1939/40 podaje ich zestawie- nad 20 miln. zł). Słychać coraz czę- kilka zasadniczych projektów zmia:! 
nie na 2.459 miln. zł. W kwocie tej 400 ściej i o innych planach podatkowych, statutu naszej instytucji emisyjnej a 
miln. zł - to pożyczki krótkotermino- a milkną glosy, domagające się reformy m. in. projekt dotyczący pokrycia emi
we. Na obsługę długów wewnętrznych podatkowej i zniżeie sjonowanych przez Bank pieniędzy na 
preliminuje rząd w budżecie admini- Są pozycje budżetowe, których żadna wzór angielski (o tym projekcie dono
stracyjnym 159 miln. zł, w tym na od- miarą nie zmniejszymy. Ale są i takie. siliśmy już - red.). 
setki 132 miln. zł. Poza tym monopole. które przy gospodarce na dłuższą metf: 'Vedle wspomnianego projektu zło
fundusze specjalne i przedsiębiorstwa dać mogą duże oszczędności. Należą ty będzie miał pokrycie złotem co naj
państwowe preliminują razem na obsłu- do nich dwie sprawy: 1) reforma admi- mniej 40 pct zamiast dotychczasowe
gę swoich długów 142,6 miln. zł. Po- nistracji państwa w kierunku koncen- go systemu sięgającego 30 pet pokry
zycje te mają tendencję silnego wzrostu. tracji władz, a nie ich rozproszeniu i w cia kruszcowego. Część emisji, wyno
Inaczej być nie może, gdy wszystkie in- kierunku oddania części władzy samo- sząca 800 milionów zł nie będzie wy
westycje prowadzi państwo na kredyt. I rządowi terytorialnemu i gospodurcze- magała pokrycia kruszcowego. Kwotę 

Nieuniknionym rezultatem wzrostu mu (zawodowemu) i 2) oddzielenie za-I tę Rada Banku za zgodą ministra skar
wydatków państwa na: 1) place pracow-I kładów emerytalnych pracowników pań- bu będzie mogła podnieść do 1.2.00 
ników czynnych, 2) place zwiększającej stwowych i ich pieniędzy od - central- miln. zł. (w) . 
się liczby emerytów, 3) obsługę długów nej kasy pa!1sŁwt. z wszystkimi konse-

Siła, która zwycięża po śmieni 
Zakońc~enie oficjalnej italoby po ~gonie R. D'lnowskiego -
TouJar:~ystwo int. R. Dntowsldego podej'ntie p'race naukowo

badawc~e nad postacią i d~ialalnościq Z'lnarlego 
(a) Ostatni dzień oficjalnej żałOby 

po n. Dmowskim. Sześć tygodni żało
by, ogłoszonej przez władze Stropnic
twa Narodowego, właśnie minęły. Mi
nęły, niesłychanie szybko, tak 
jak życie mknie szybko, bez możności 
skontrolowania napięcia pośpiechu. 

Dobrze się ~tało, że akuratnie. w 
dniu wygaśnięcia żal oby zebrał się na 
narady komitet glówny Stronnictwa 
Narodowego. l\iiał za zadanie dwie 
rzeczy: rekapitulację spostrzeże!'l z o
statnich tygodni i wskazania na 
przyszłość. Tedy obok złożen·ia, co się 

należy, pamięci R. Dmowsldego, przy
stąpił do prac, wynikających z życia 
codziennego. Hołd Dmowskiemu za
mknął się w koncepcji stworzenia to
warzystwa im. R. Dmowskiego. 

To jest obowiązek współczesnego 
pokolenia wobf'c Dmowskiego. Nie tyl
k() wobec Niego; to obowiązek wobec 
Polski. 

* W tych dniach rotmawiałem z dzia-
łaczem, który wrócił z Wołynia, gdzie 
przebywał pewien czas na wywcza
sach, a nie w ogniu walki. Uwagi je-

Lisia urojonYCh pretensyj niemieckich 
W obec pols/~o-niel'ltieckich rokowa'łi w sprawie 'łnniejs~ości 

(d) G d a ń s k. (Tel. wł.). "Danziger 
Vorposten" zamieszcza bardzo obszer
ny artykuł, omawiający rzekomy u
cisk Niemców w Polsce. Po przeczyta
niu wspomnianego artykułu odnosi 
się wrażenie, że jest to lista urojonych 
pretensyj niemieckich, z jakimi Rze
sza wystąpi podczas rokowa!.'l w spra
we mniejszości. 

Z roszczeń organu gdallskiego wy-

nUm, że Niemcy dążą do wyolbrzymie
nia zagadnienia. "Vorposten" mó\vi 
również wiele o Niemcach na Śląsku 
Zaolziańskim i na Wołyniu. 

Z całości wynurzeń organu gdań
skiego, które niewątpliwie mają swe 
źródło w Berlinie, można wywniosko
wać, że i w stosunku do Polski zamie
rza Rzesza zastosować taktykę sudec
ką· (p) 

go na temat nastrojów społeczeństwa 
są bardzo pouczające: 

- Pan sobie nie wyobraża, jak 
Dmowski działa po śmierci. Na 
wszystkich uczciwych patriotów. 
Zbiegła się jego śmierć z aktualnymi 
zagadnieniami, między innymi: sto
sunku mniejszości do Polski i rola 
'Vołynia czy innych kresów. Z natury 
rzeczy muszą odbywać się narady i 
zebrania. Mówią Polacy z Polakami. 
Nie ma pan pojęcia, jak WySOKO są. w 
opinii "wszechpolacy" i "endecy": to 
nie "quanti table nece:3saire", lecz 
niemal .iako elita sumienia polskiego. 
Element, który polskości oddał 
wszystko. I wtedy wchodzi w rozmo
wach, w debatach, w pogawędkach 
Dmowski i jego światopogląd. I nie 
interpretowany jak kto chce, lecz tak 
jak głoszą jego księgi i słowa. Chylą 
przed nim czoła wszystkie umysły 
uczciwe bez wzglf'du na kierunki po
lityczne. A co najważniejsze: wszyscy 
doceniają wysoko morale środowiska, 
l,tóre się na ideologii Dmowskiego 
wychowało. To jest czynnik podsta
wowy. 

A gdyb~Tśmy się zetknęli z innymi 
czynnikami, które pracują w innych 
dzielnicach - czyżbyśmy usłyszeli co 
innego? Powtórzonoby to samo. 

To jest siła idei, tkwiąca w my
ślach Dmowskiego, idei polskiej, in
stynktu polskiego, odczuwanego w 
najgłębszych pokładaCh naszych dusz. 
To .iest ta siła, która zwycięża po 
śmierci, a która żywa mówi do nas 
zza grobu ... 

D)' med. H. ZIOMKOWSKI 
S!lecj. chorób skór wener. i mo~zoplciowyrh 
Łódź, 6 Sierpnia 2, tel 118-33-
Przyjmuje 9·12 i 3-9. W niedzielę 9·12. 

Rzad gen. Franco uznawany 
Pomoc Anglii i Francji na odbudowę gospodarstwa hiszpańskiego 

Ł 6 d Ź, 13. 2. 39. - Pszenica J. 20.50-20.75, 
zb. 20-20.50; żyto 1~14.25; jęczmień .pr;:em. 
1;; 75-16.25; owies j. 16.25-16.75, zb. lD.2a do 
15:75; Mąka pszenna 65". 33-34; mąka.. żytnia 
65", 24.50-25.50; otr"by IY.'zenne gr. 11.2,,-11.50, (d) L O n d y n (Tel. wł.) Na środo-
śr. 11-11.25. m. 11.25-11.50; otręby żytnie 9.75 wym posiedzeniu gabinetu brytyjskie-

ną.przY.łednoczesnym utrzymaniu Sil-, (d) D u b l i n. (PAT) Oficjalnie 0-

neJ armIl. głoszono w niedzielę, iż rząd irlandzki 
do ŁO~ 6 ił. 13. 2. 39. _ Pszenica c". ~22-23. i. go nastąpi uznanie rządu gen. Franco. 
19.50-19.75. zb. 18.50-18.73; żyto I 13.75-14, II vV sprawie tej decydującymi są na-
12.7~-13;)ęcZI?ień przelJl· 16.75-;-17; pa~t. 16 iło stępuJ'''ce względy: 1. PrzYJ'azny stosu-
16.2;): O'WIPS J. 16-16.2.). 7Jb. 1l).7:)-1~, mąka '<' • ,. .. 
pszenna 6:)'/. 33.50-35: ml\k~ żytn~a n;)'~ 24 !10 nek narodu hlszpal1sklego do AngIn 
26; otręby pszenne gr 19.7.)-:-11, ~,'.; 9.50-9./5, l w wyniku angielskich usiłowań skie-
m. 107.>-11; otręby zytnle 8.;)0-8.7.). l d ... l 

\V'a r s z a w /l, 13. 2. 39. - Pszen:ca cz. 22.25 rowanyc 1 O zmmeJszema O {rU-
do 22.7~. j: 20.2~-:20.75 zb. 19·75·-2Q~2.j1 żyto I I cieństw wojny. 2. Zdolność Anglii do 
14--1450' JCC.1Jnllen I 17-17,2.). II 1".7;)-17: o· '. H' .. d' 
wies 114.75:"15. II 14--14.50; mąka psz('nna 63'/, pomocy w odbudOWIe lSZpanl1, gZie 
33.1>0-35: otręby pszpnne gr. 12.25-12:75. sr. gospodarka wojenna będzie musiała 
11.~5-11.75. m. 11.25-11.75; otręby żytnie 10 do zmienić się na gospodarkę produktyw-
10.aO. 

~~ienni.ki piszą zupełnie ot~varci~ o uznał. rząd gen. Franco. Posłem ir
mozl!woścI p.oI?ocy fmansoweJ anglel-/landzkim w Burgos został mianow:;ny 
sko-francuskIeJ dla gen. Franco. Ko- Henry Kerney - b. poseł irlandzki w 
respondent d~plOI~atyc.zny "Sunday Hiszpanii republikańSkiej, przebywają
Express" podaje, ze pIerwszym kro- cy obecnie w Saint Jean de Luz. . 
kiem Anglii i Francji będzie pomoc do- I<:orespondent IIavasa donosi, iż 
raźna p~zez w):syłkę wi.elkic~ tran~: podczas nalotu eskadr powietrznych 
po~tów z~'\:noścI ~la okolIc. Hlszpanll gen. Franco na miejscowość Jativa, po
n~JbardzleJ. dotklllęt?~h wOJną· ~rze- łożoną pomiędzy Alicante i WalenCją, 
WIdywana Jest rówmez łączna pozycz- zginęło przeszło sto osób. Od bomll 
lea angielsko-fran~us~a na .~ele odbu- rzuconych na AlicanŁe zginęło 20 osób, 

R t · K· RIALTO" Ł 'd' dvwy gospodarczej Hlszpanll. , a 25 odniosło rany. :....... eprezen aCYJne Ino" o z •• .. •• .. 1 (d) P~ryż .(Tel. ~ł.) Na wtor~o- (d) Zury ch. (ATE) Poseł republiki 
~ Dziś w.ieJka premieraIII najwspanialszego i najkosztowniejszego filmu świata! I wym posIedzenIU gab~netu fra!lcusl{]e- hiszpańskiej w Berni~ zos~ł poin~o~-

i R t e d 'eje wielkiej miłości twórcy kanału sllezkiego cesarzowej Francji - go zdecydow~ne b~dzl.e uznal11e r~ą?u mowany przez szw~Jcarsklego mml-
oma~. Y?Ln Zł. • .' • ", i gen. Franco l wysłame przedsta\ ICle- stra spraw z.agraJllcznych, że rząd 

• Eu~enll ~ prostej dZiewczyny z ludu. Główne role w ~~m filmie s:wa~laJą g~vlltz(~.y la dyplomatycznego do Burgos p:'7y szwa.icarski powziął decyzję uznania 
• śWiatowej sławy. ANNA BELLA ~,l~onowa rea~lzacla! NaJPotęz; jednoczesnym odwołaniu dotychcza"o- gen. Franco. Decyzja t.a powzięta zo-
• LoreŁta YOUNG l Tyrone POWER S lI] E Z rueJ8ze arcydZieło na rok 1939. I \\'C'1'O ambasadora francuskiego n"-r stała po naradach z Holan<lia. która 
: •••• ł ••••• ł ............ ~...... ••••••••••••••• .......... rządzie rcpublikaJlskim. postąpi w podobny sposób. 
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owy sukces Stronnictwa Narodowego 
Pierwsze wyniki wyborów gromadzkich w Wielkopolsce 

Wspaniałe zwycięstwo 
narodowców w Żabikowie 
(pol.) Z a b i k o w o. (Tel. wł.) W wy

niku niedzielnych wyborców gromadz
kich w Żabiko\vie na ogólną liczbę 
manclató\v Stronnictwo Narodowe zdo
bylo i7. "sanacja" z przybudówkami 12. 
W poprzedniej Radzie Gromadzkiej 
Str. Narodowe posiadało tylko 1 radne
go. 

Sukces Str. Narodowego 
w Piaskach 

p i a s k i (Tel. wł.) W wyniku nie
dzielnych wyborów gromadzkich Stron
nictwo Narodowe zdobyJo 8 mandatów 
(dotąd posiadaJo tylko '31, .. sanacja" 6 
mandatów (c1o!nd posiadała \viększość w 
Radzie Gromadzkiej). Z. Z. P., N. P. R.. 
Str. Pracy i inni i6 mandatów. 

Wyniki wyborów 
w Żerkowie i okolicy 

(pol) Z er k ó w. (Tel. wł.). W piąt
kowych wyborach braly udział ł gro
mad~': 

L u d w i n ó w: narodowcy 10 man
datów, Str. Pracy 1, OZN 5. (Upraw
nionYCh do głosowania 345, głosowa
ło 288). 

S t ę g o s z: narodowcy 9, mieszana 
lista NPR i OZN 7. (Uprawnionych 
370, glosowało 295). 

Żer n i ki: narodowcy i ludowcy 
I"azem 9, Str. Pracy i ZZP 7. (Upraw
nionych 348, glosowało 285). 

C h r z a n: mieszana lisŁa naro
dowcy 3, ludowcy 4, NPR 3, Str. Pra
cy 3, ZZP 2, OZN 1. (Uprawnionych 
397, głosowało 345). 

W Powidzu 
(pol) P o w i d z (Tel. wł.) Upoważ

nionych do glosowania 717, głosowalo 
620, 2 glosy nieważne: frekwencja. 87 
pct. S t r o 11 n i c t woN a l' o d o w e 
uzyskało 15 mandatów, OZN pod 
firmą "Lista Obywatelska" 4 mandaty. 
Wybory uzupełniające odbędą się 19 
bm. 

W Bninie 
(poj) B n i n. (Tel. wł.) Uprawnio

nych do głosowania 83i. glosowało 634. 
S t r o n n i c t woN a r o d o w e 15 
m andatów, ludowcy 5. 

W powiecie jarociń_im 
(pol) Jar o c i n. - W pią.tek 10 bm. 

odbyły się w powiecie jarociilskim 
wybory do rad gromadzkich, w któ
rych Stronnictwo Narodowe zdobyło 
prz~'gniatającą większość. WCielczy 
na 20 radnych S. N. zyskało 15, "Ozon" 
5. \V Witaszycach na 30 radnych S. N. 
- 19, "Ozon" - 11. W Dobrzycv na 30 
radnych S. N. 21, "Ozon" 6, Niemcy 
3. W Ro!':zkowie na 16 radnych S. N. 

Kino "PALLADIUM" Łódź 
Dziś powtórzenie wielkiej premiery 

polskiego filmu! 

"Profesor Wilczur" 
w roli gł. JUNOSZA STĘPOWSKI 

12, "Ozon" ł. W Stęgoszy na 16 rad- boreze w dalszych miejscowościach 
nych S. N. 9, "Ozon" 7. W Ludwinowie przedstawiają się jak następuje: 
na 16 radnYCh S. N. 11, "Ozon" 5. \V Skarboszewo: na 16 mandatów 
Siedlemienie S. N. 8, niezależni, zbli- stl'Onnictwo Narodowe 13, OZN 3. 
żeni do S. N. - 4 i "Ozon" ł. Babin: na 16 mandatów Stronnictwo 

We wszy!':tldch gromadach, gdzie Narodowe 13. bezpartyjni 3. 
wpłynęła tylko iedna lista S. N. z Janowo' na 16 radnych Stronnictwo 
sympatykami, obóz narodowy uzyskał Narodowe 9, OZN 6, 1 Niemiee._ 
75 prt manrla«'nv. Modrzejowice: na 12 radnych stron-

W powiecie wrzesińskim nictwo Narodowe 3, OZN 3, ZZP ?l, lu-
(pol.) W r z e ś n i a (Tel. wł.) Wdowcy 2. . 

Strzalkowie pow. Września odbyły się Zbiechowo: na 16 radnych Stronm
w niedzielę wybory do rady gromadz- ctwo Narodowe 6, ZZP 5, Niemcy 5. 
kiej. Na 30 radnych Stronnictwo Na- OZN O. 
rodowe zdobyło absolutną większość. u- Skotniki: na 12 radnych Stronnictwo 
zyskując 19 mandatów. Narodowe 7. Niemcy 3, OZN l, ZZ? i. 

Uprawnionych do glosowania było Gorzyce: na 12 radnych Stronmctwo 
1268 wyborców. Udzial glosujących Narodowe 4. ZZP 8. 
wynosił około 92 procent. "Ozon". kt6- Lipie: Na 4 mandaty Stronnictwo 
ry utworzył listę kompromisową z ZZP Narodowe 4. 
i PPS, otrzymał tylko jeden mandat. I Krzywagóra: na 16 mandatów Stron
ZZP i socjaliści uzyskali 10 mandatów. nictwo Narodowe ?l, OZN 2, ZZP wraz z 

W r z e ś n i a (Tel. wł.) Wyniki wy- socjalistami 10. (rw) 
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Już ukazał się drugi nakład albumu 

Roman Dmowski 1864 - 1939 
W ciągu niespełna dwóch tygodni cały nakład pierw

szy wydawnictwa naszego, poświęconego Romanowi Dmo
wskiemu, został wyczerpany. Wydaliśmy wobec tego na
kład drugi, który jest do nabycia w administracji central
nej "Orędownika", w Łodzi w oddziale przy ulicy PiotrkC!w
skiej 91, tel. 173-55, w księgarniach oraz we wszystkich 
agenturach i oddziałach "Orędownika" w całej Polsce. 

Album zawiera obszerny życiorys duchowego Wodza 
narodu, szczegółowy wykaz spuścizny pisarskiej, wspo
mnienia, opis uroczystości pogrzebowych, mowy pogrzebo
we, zbiór utworów poetyckich oraz 120 fotografij, z czego 
wiele jeszcze dotychczas nie publikowanych. 

Album kosztuje 75 groszy, a przy przesyłce pocztowej 
1,- zł. Zamawiający album pocztą zechcą wpłacić kwotę 
',- zł na konto P. K. O. nr 200 149, zaznaczyć na odwrocie 
blankietu: "za album", - oraz podać dokładny adres. 
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Kwasem solnym w twarz pana młodego 
Na"ł'~ec~ołly ~ oba'łtda~o'waną glową, chciał 'Jni'mo tf's~stko 

t{'~iąć ślub 

Kra k ó w, 13. 2. - W sobotę w no go do szpitala, skąd po dokonaniu 
kościele św. Mikołaja w Krakowie opatrunku wróci! do kościoła, aby 
miała wziąć ślub para Józef Grzych i wziąć ślub, jednak ksiądz ślubu w 
Anna Pawlińska. tych warunkach odmówił. Narzeczony 

W chwili, gC:y przystępowali do ma uszkodzone i zagrożone oko, na
ołtarza, znienacka wypadła z boku rzeczonej n.c się nie stało. nyw,lką 
kobieta i oblała kwasem solnym twarz zajęła się policja. 
pana młodego. Natychmiast za ... ·iezio-

Nie udała sie kradzież "czerwonym" 
W pod~ie.,niach ~a1nktł w Figueras wykryto olbr$y-mie skła

dy k08~towności 
B a r c e l o D a. - W podziemiach I Daczynia złote i srebrne, perły oraz 

zamku w Figueras odkryto olbrzymie drogocenne sprzęty kościelne, jak rów
składy kosztowności. Dież wielkie ilości hiszpańskich zagra

ZnalezIono tam ob~azy WSPółczes- 1 DlczDych papierów wartościowych. 
Dych I dawnych mistrzów, klejnoty, . 

- .. - -" -----------

Z d08uńadc~en 'OPLG 'W Anglil 

Schrtm .z siatki żelaznej dla 4 osób. 
Przygnieciony gruzami starej fabryki, 
wysadzonej w powietrze, wytrzymał 
próbę, a młode dziewczę, które sU: 'UJ 
mm nschroniło", nie poniosło szkod, 

wami - "ty pieronie, coś ty tam lal'
mował pod moimi oknami" i dobył z 
kieszeni rewolwer oraz strzelił do 
Lemkowskiego, trafiają.c go w lewy; 
policzek na wysokOŚCi nosa. Kula ut
kwiła w głowie. 

Wystrzał z rewolweru zaala.rnwwa.ł 
mieszkańców domu oraz policję. WPn;
wanym pogotowiem sanitarnym od
wieziono Lemkowskiego do miejsco.
wego szpitala hutniczego. Skutkiem: 

"odniesionej rany Lemkowski w drodze 
zmarł. Sprawcę zabójstwa przy trzy... 
mano i broń odebrano. Wieszołek z0-
stał osadzony w areszcie policyjnym 
w Czarnym Lesie. 

Akcja Izb Rzemieślniczych 
War s z a w a. (Tel. wł.) Zwią.zek 

Izb Rzemieślniczych zwrócił się do mi
nisterstw z prośbą. o nadsyłanie samo
rządowi gospodarczemu rzemiosł do 
zaopiniowania projekty ustaw, doty
czące rzemiosła. Zasada ta nie była 
dotąd przestrzegana, co powodowało 
wydawanie rozmaitych przepisów bez 
zaciągnięcia opinii Izb Rzemieślni
czych i niejednokrotnie wywoływało 
opłakane następstwa. (w) 

- Nowe rozporządzenie 
o płotach 

War s z a w a. (Tel. wł.) Wydane 
zostało nowe rozporządzenie Minister
stwa Spraw Wewnętrznych, dotyczą.
t:e ogrodzeń w miastach. 

W myśl tych przepisów ogrodzenia. 
i odgraniczenia posiadłości wykonane 
mają. być w jednolitej wysokości i 0d
powiadające charakterowi ulicy lub 
dzielnicy. W wypadkach, gdzie przed 
domem jest ogród, wysokość płotu ma. 
wynosić 1,25 m . (w) 

Wzrost o 53 tys. osób 
War s z a w a. (Tel. wł.) Liczba bez

robotnych korzystających z zasiłków 
Funduszu Pracy wynosiła na dzień 1 
lutego 189 tysięcy osób, co oznacza 

K b d · bł h h wzrost w ciągu Z tygodni o 53 tys. o-rwawa Z ro nla Z a yc przyczyn ~~~~e: ~~~~~a~~~e;ł;~m d:~~:a:O 
Ministerstwo SkarbD wydało Dowe roz· 

porządzenie, które raz na zawsze ma ure
gulować sprawę pobleraDia przez urzędy 
opłat za robienie odpisów. RozporządzeDle 
to brzmi: 

Po pijane1nu ;fastr~elil ~aj01nego. wzr~t o 11,3 pct.. (w) 

K a t o w i c e, 13. 2. (AIS) Do krw8.-1 Wieszołek z Nowej Wsi. Obok bramy I lit W obrOCie pocztowym 
wej zbrodni z bardzo błahych przy- wjazdowej przy domu pod numerem War s z a w a. (Tel. wł.) Minister-

"Poświadczenie przez urząd pań. 
stwowy zgodności odpis6w i wyciągów, 
sporządzonych przez ten urząd l wy
danych stronie, podlega opłacie stem· 
plowej w wysokości 2 zł od każdej peł- . 
nej lub zaczętej stroDY. Poświadczenie 
zaś zgodności odpis6w I. wycląg6w spo
rządzonych przez strony pOdlega opła
cie w wysokości 1 zł od każdej pelneJ 
lub zaczętej !:trony. Zgodnie z § 186 roz
porządzenia z dnia 10 października 
1932 r. (Dz. U. R. P. Nr 99, poz. 8U) o
płata przewidziana, nie może przewyż· 
szać kwoty obliczonej w ten sposób, że 
powierzchnię wszystkich stronic, usta· 

czyn doszło wczorajszej niedzieli w 27, spotkał zamieszkałego w tym do- stwo Poczt i Telegrafów podało do 
Nowej Wsi. I mu niej. Roberta Lemkowskiego, z któ- wiadomości wszystkim urzędom pocz-

Ulicą. Kościuszki powracał do do- rym miał drobne nieporozumienia. towym, iż lit w obrotach z Litwą. m& 
mu podchmielony 52~letni Wiktor Wieszołek zaczepił Lemkowskiego slo- być notowany 92,- zł za 100 litów. (w) 

Rozwój polskiej marynarki wojennej 
Przyjazd "Sępa" w sierpniu - Odtąd będziemy już budować we własnej stoczni 

okręty wojenne 
loną w centymetrach kwadratowych I (d) G d Y n i a. (Tel. wł.). Siostrzany 
dzieli się przez 875, a liczbę tą drogą o· oddanego do użytku "Orła" okręt pod
trzymaną mnoży się lJrz8Z właściwą ' wodny "Sęp" przybędzie do Gdyni w 
stawkę. Jeżeli z podziału przez 875 wy· .. ,jerpniu. "SQP" będzie ostatnim z o
nik a liczba cała "II' ułamkiem, to zaokrą. I 
gla się ją wzWV:i do najbliższej liczby krętów: wy budowa nych w stoczniach 
całej." zagranIcznych. 

., . . W najbliższych latach polska ma-
ObeCDle WięC będZiemy chodZIć d.o. n· 1'\ nal'ka wojenna otrzyma serię no-

rzędów z centymetrową miarką i InZy- I" .. 
nierskim licznikiem. jako że "na oko" nie wych. Jednost~k z ~vłas~eJ, now~J 
można mierzyć, no i dzieleDie przez 875 ł ,tocznI. Stoczn~a. ta zajęta .les~ obecme 
(dlaczego akurat przez 875) ale )uli .... a burlow~ dwu sClgaczy. \V Ciągu lata 
... .,.7.vr.l'od:li Z łatwością. rozpocznie si~ d\va wielkie kontrtor-

pedowce typu "Grom" oraz dalszą. se
rię ścigaczy. Przewiduje się w przy
szłości też budowę krą.żownikÓw. 

Przygotowania do rozpoczęcia bu
dowy dwu kontrtorpedowców prowa
dzone są obecnie w szybkim tempie. 
Plany okrętów zostały opracowane. 
Huty i fabryki na Śląsku otrzymały 
iuż zamówienia na wykonanie części, 
z których kontrtorpedowce będą mon
lowane \V Gdyr.li. 

W związku z: tym pJanem inwesty-

cyjnym w najbliższym czasie zmontu
je się nową. pochylnię. Położenie stęp
ki pod pierwszy kontrtorpedowiec, 
który będzie już całkowicie dziełem 
rąk polskich, nastąpi najpóźniej w 
czerwcu. 

Nastawienie się stoczni marynarki 
wojennej na budowę wielkich jedno
stek bojOWYCh jest naszym najwięk
s~ym dorobkiem na przestrzeni ost~
nich lal (P) 



Lut, 

Wtorek 

Kalendarz rzym.-kat. 
Wtorek,· Walenty m. 
Środa: Faustyn m. 

Kalendarz !lłowi.flakl 
Wtorek: Niemir 
Środa: Szczęsław 

Słońca. wschód 7.12 
zachód 17.02 

Długość dnia g g. 50 mln. 
Księżycal wsch6d 4.02 

zachód 12.35 
Faza: 5 dziel'l pr7ed nowlem 

n~re! re~ak[ii i admlnlltra[ji Yf tO~li 
Piotrkowska 91, tel. 17S-5~ 

GOdlllbY przYlłl~1 11 - n I 16-17 
NOCNEJ DYtURY APTEK 

Nocy dllisipjszPj d)fżuruja następujące apt~ki: 
pagtoro~"n, LRl:iewnicka 96, Kahane (Żyo). Li
mllll1owskirgo 80, Koprowski, Nowomiejska. 15, 
RozenLlwn (Żyd», śrórlmiejska 21, Bartoszewski, 
Pdt>trlko"'ska 911, Ozyń.ski. Roklcif\f!ka M, 1/;8-
krzewski, Katna 54, SiniMJka, RZlI'oW'Ska 51. 
Trawkowf'ka, Brzezińska 56. 
TEI.EFONY: 

Pogotowie P. C. K 102-40. 
Pogotowie lekarz)' ebrześclJan 111-111, 
Pogotowie Ubezpieczalni 208-10. 
Straży Pożarnej 8. 
Pogotowie Miejskiei 102-90. 

TEATRY 
Teatr Miejski - ,.Kordian". 
Tl'atr Polski - "Temperamenty". 

KINA: 
Oapltol - .. Strachy". 
Corso - "Każdemu wolno kochać". 
Ikar - "Dla ciebie Senorito" - i "MaAkl 

lorda Blakeneya". 
:Metro - .,Hotel w Tyrolu". 
Otiwlatowy-Slol1cI - "Pobrali sil! za .ćme· 

lnie" i .. Na straży prawA ... 
Palace - "Kłamstwo Kr)'BŁyny" 
Palladium - .. P\"Ófesor Wilczur". 
Przedwiośnie - "Tygrys z ES:1lI1.apuru". 
RJalto - "Suez". 
Stylowy - .. Olimt:4ada" . 

KRONIKA MIE.lSCOWA 

Zarządzenia w związku 
ze śmiercią Ojca św. 

obowiązywać będą do soboły 
17 bm. 

Ł ó d f, 13. 2. - W związku z za
łZądzenlem na wtorek, ił bm. w spra
wie uroczystości pogrzebowych Ojca 
św. Plusa XI władze wvJaśnlaJą, te 
zllrzQdzenla porządkowe obowl,zujQ 
oż do soboty, dnia 17 bm., w którym 
to dniu odbędzie Si, dopiero pogrzeb. 

Szczególnie zarządzenie porzędko
we dotyozy zabaw tanecznych t kar
n~.wałowych. 

Zwłoki na torze kole1owym 
Ł ó d ź, 13. 2. - Na tra~.ie między 

Łodzią a Piotrkowem we wsi Kruszy
na, po przejściu pociągu węglowego, 
znaleziono na torze kolejow?m zwłoki 
39-Ietniego Adama Błaszczyka, który 
poniósł śmierć pod kołami pociągu. 

KRONIKA DNIA 
Andrzej Klimczruk (Ohodkiewicza 20) zamel

dowal że, gdy 'pijany wracal dorożką do domu 
w nocy na ul. Kowiellskiej przy dworcu Łódź 
Kaliska zostal okrad"iony i zabrano mu 60 zł. 
Jako podejrzany zostal zatrzym~ny dorożkarz 
Jakub Dre~ler z ul. Spacernej 12. 

Ze składu Joska Lancberga pny ul. Kiliń
akiego 15 skradziono róme przedmioty żelazne 
wartości 100 zł. 

Z komórki l1a posesji przy ul. PiotrkowS'kiej 
220 skradl:iono na szkodę Cyrela prz~dze warto
ści 1000 zl. 

Na ul. Limallowskiego postrzelony ooetał w 
pl('cy 27-letni Władysław Nieracink (Pawill 17). 
Rannego opatrzyl wezwany lekarz pogotowia i 
Ilrzewi6z! do s21pita la w stanie cię?kim. 

Na ul. WtO<lawskiej 5 w mieszkaniu własnym 
.uległ zatruciu wskutek nadużycia alkoholu 35-
Jetni Sta'nislaw Ml'ó\\·ka. t:horego po udzieleniu 
pierwszpj p<>mOCy rrzewieziono do FzPitala. 

Na ul. Głehokiej 115 w czasie libacji do~zlo 
<In bójki. przy czym zolitRli poranieni nożami 
T.eofii 1\'YFzkowski i Jan Litke. Obu rannych 
a>patrlył lekarz pogotowia. 

1"11 uJ. ZgierskiPj zostal najechany przez Slt

mochód 3S-1etni AjzY'k Szwarc ze Zgierza i do
.mal ;r,lamania nogi. Rannego po opatrzeniu 
przewieziono do S2lpitala. 
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Uroczysta akademia ku czci Po zabawie utonął 
w torfowisku 

Roman'a Dmowskiego Ł ó d ź, 13. 2. - W kol. Zygmuntów 
mieszkaniec tejże wsi, 52-letni Piotr 
Rumianowski, powracając w nocy z 
zabawy, wpadł do dołu na torfowisku 
l utonął. 

Ł6d~ :iywiolou'o i spo'l'łtanic~nie uc~cila pamięć Jł'ielkiego 
JVotba Narodu 

Ł ó d ź, 13. 2. - We wczorajszy po
niedziałek uczciła Łódź żywiOłOWO i 
sp~ntanicznie pamięć ROmana Dmow
skIego, uroczystQ akademi, w sall To
warzystwa Kredytowego przy ul. Po
mOrskiej 21. 

Na pOdium ustawiono olbrzymi por
tret Romana Dmowskiego, salę wypeł
niły po. brzegi tłumy członków Stron
nictwa NarOdowego l sympatyków. 
Wiele osób nie mogąc znaleźć miejsca 
w przepełnionej sali, zaległo przedsio_ 
nek, a nawet schOdy. 

Na pOdium ustawiły się proporce ł 
sztandary wszystkich kół dzielnico
wych Stronnictwa Narodowego w Ło
dzi I różnych organizacyj. W imieniu 
komitetu otworzył akademię adw. Wi
told Kotowski przewodniczący Łódz
kiej Delegatury Okręgowej Rady Ad
wOkackiej w Warszawie. 

Zasadniczy referat wygłosił dr Ta
deusz BieleCki, wiceprezes Zarządu 
Głównego Stronnictwa Narodowego. 
Z kolei p~nące przemówienie wypo· 
wiedział adw. Franciszek Szwajdler, 
prezes Zarządu Okręgowego Stronnic-

twa Narodowego w Łodzi. 
Na zakończenie akademii zgroma

dzeni złożyli uroczyste ślubowanie na 
wiernOść Idei narodowej. 

Dopiero nad ranem znaleziono ply. 
wającQ na powierzchni ~ody uapk, 
I w czasie poszukiwania wydobyto 
zwłoki nieszczęśliwego. 

Pod zarzutem otrucia rvwalki 
T'ł"agedia u'tilos"a 'lve u'si Wo.icies~k6'l" pod Łod~;" 

L ó d ź, 13. 2. - We wsi Wojcieszk6w do k'rewnych że i tllk nie dopuści do tego, 
pod Lodzią została zatrzymana pod zarztl- by rywalka zabrah jej narzeczonego, za
tem otru!'ia swej rywalki 31-letnla \Vero- tt'zymano ją obecnie pod zarzutem otrucia. 
nika Rokita. Btaniłowicz6wny. 

Do Rokit6wny :r,achorlził zamożny wieś
niak z sąsieclniej WSl, jednak późninej po
znał sąsiadkę 24-1etnią Staniłowiczównę 
.Janinę i przestał bywać u Rokitówny. Ta 
kilkakrotnie czynił'!. awantury rywalce, 
później jednak pozornie pogodziła się i 
nawet urządziła u siebie zabawę tanecz
ną, na której bawiła się również Staniło
wicz6wna. 

Po powrocie do domu Staniłowiczówna 
zasłahła i nim zdołano przywieźć lekarza 
zmarła. Badania wykazały otrucie przy u
życiu nieustalonej trucizny. Ponieważ Ro
kit6wna uprzed~io jeszcze zwierzała się 

Rada Miejska 
będzie obradować w dniu 16 bm. 
Ł ó d ź, 13. 8. - Na dzień 16 bm., tj. I w~' pl'ez~'dent mia<;ja l\Jikołaj Godlew

na czwartek na godz. 7 wieczór zo~ta- ski, po cZ~'m będzie dokonany wyhór 
ło zwołane posiedzenie Rady Miejskiej, poszczególnych komisyj budżetowych. 
na którym expose wygłosi tymczaso-

Umysłowo chory zdemolował 
trzy sale szpitalne 

Na zawodach pływackich w Łodzi wielkĄ 
atrakcją było ukazanie się w basenie 

EIsnera ("Elektrit" Wilno) 

Nie zapominajcie 
o Polakach za graniett 

, St,.a.~ ,'OŻtlrUa sikawktuni obe~wlatlnila s~t.lle"icn Dbajcie o nich, bo Ich warfo" 
I sila pottgu)e moc naroda. pol
skiego. 

Ł ó d ź, 13. 2. - W dniu wczoraj
szym o godz. 10 przed południem w 
Szpitalu Miejskim dostał ataku ner
wowego i szału znajdujący się na le
czeniu w oddziale nerwowym jeden z 
chorych. 

ChOry zdemolował trzy sale na od
dziale nerwowym. 

Wobec niemożności obezwładnie
nia szalonego wezwano Straż Ognio
wą, która przy pomocy sikawek obez
władniła chorego. Chory zostal odse
parowany i Odstawiony do zakładu w 
Kochangwku. 

Na miejsce wypadku przybyli pne
stawiciele. Wydziału Zdrowia Publicz
nego, Zarzędn Miejskiego, Dyrekcja 

szpitala i komendant P. P. insp. Nie
dzielski. 

Socjaliści i "Ozon".w Pabianicach 
popierają lvdów 

Nt(. ~ydo'f('slde instytucje 2.200 ~l, ~aś na poI81ii~ t"'lto 
1.500 ~l 

P a b i a n i c e, 13. 2. Obecna Rada 
Miejska Pabianic, w której prym wio
dą socjaliści i "sanatorzy" przy wybit
nej współpracy chadecji, wykazuje 
dziwnQ troskliwość jeśli chodzi o inte-

resy żydowskie. 
teby nie by~ gołosłownymi, przyta

czamy poniżej tabelę subwencyj z bud
żetu m. Pabianic na instytucje żydow
skie w roku administracyjnym 1937/3L 

o pomoc dla SłUŻby domowej 
Tabelka ta przedstawia się nastt

pująco: 

1. Na Llnes-Hacedek (kolo-
nie letnie dla dzieci) zł 500,-

2. N a tydowski dom starców zł 1.0",-
lV Łod~i pou-rnno pou'stać schronisko ~'wia..~lwtl'e dla. slu~(ę

cych, l)O~ostajtęcych c~asou'o be:;: pracy 
3. Na Stowarzyszenie Ży

dowskie "Jas-Jakow" 
4. Na żydowski dom nocle

gowy 

501,-

L 6 d Ź, 13. 2. - W Związku zawodo
wym służby domowej oli były się doroczne 
narady, na których poza sprawami ol'ga
ni~acyjnymi, omawiano f\prawp, po:(;rc(l
nictwa pracy. Z wywodów szerc/!,u mów
ców wynika. iż wprawdzie zor~anizo\\'anc 
Sil przez miasto biura społcczne pOśl'cd
nictwa pracy, jednak brale schl·oniska. 
umożliwiający czasowe pomieszczcnie 
służącym, które opuściły miejsca pracy, 

powoduje, że z l'eguly zmuszone so, one 
kOl'zystać z pośrcdnictwa. r6żnych pokąt
nych .,rajfurek", nicrzadko pozostających 
110 uiilugacll w!nścicieli domów srhartl,ck, 
hl1c1ź też zajmujqcych się pobocznic strę
czeniem. 

Poza I~'rn brak pomocy prawnej przy 
lJiurach pośrellnicLwa powoduje, te sluża,
ce są wyzysld,,,ane w nicmiłosierny spo
sób i zwalniane bez wypłacenia często
kroć należności za pracę za wielomie
sięczny okrp8. 

Postano\\'iono poczynić starania u 
wladz miejskich o przyznanie pomocy fi
Ha llsowCj na zorga n iw,,\ anie schroniska 
związkowego ella służących pozostających 
cza~owo bez pracy. 

Walne zebranie 
Tow. Polonistów 

zł 200,-

razem: zł 2.200,-

Zamaezy6 trzeba, że oprócz powyż
szych sum udzielone zostały f:ydo 
subwencje Jeszcze z Innych działów 
budżetu. 

A teraz dla porównania przedsta
wiamy tabelkę subwencyj dla organ1-
:racyj chrześcijańskich: 
1. Ł6dzka Ro~zina Radio-

wa zł 100,-
2. Stow. Pań Miłosierdzia 

św. Winc. Ii Paulo zł 800,-
3. na dożywianie dzieci w 

wieku przedszkolnym zł 600,-

razem: zł 1.500,-
Ton'. Polonistów n. P., oddział w 

Łodzi, urządza w dziSiejszy wtorek, Według tych zestawień okazuje się, 
dnia lit bm. walne zgromadzenie o że socjalistyczna "ozonowo"-chadecka 
godz. 18 w gmachu gimna7.jum J. Czap- Rada Miejska Pabianic wyrainle fa
czyl'lskie.i (Narutowicza nr 58). woryzuje Żydów, udzielając 1m wył· 

Cz!;'ść pierwsza ella czlonk6w i za- sze subwencje, niż dla organizacyj pol
pl'oszon~ch gości: zagajenie - dyr. T. sklch. 
Czapcz~{l~ki, sprawozdanie z działal- Warto Jeszcze zanołowaó pewnł 
ności Rola za okres dwuletni - prof. charakterystyczną rzecz. Mianowicie 
dl'. Stefania Sk"-aJ'czyń~ka i mgr W. udzielt'no subwencji w sumie 100 zł 
\V1'ze. ij'l~J.,a. j'('frrat na temat ,,\\'itkie- sekcie mariawitów, przeciwko której 
",icz - człowiek i pisarz" - prof. to sekcie za szkodliwą dzłałalnośd 
mgr . .T, . .Talmho\Ysl,i... . na rzecz religii katolickiej odbywały 

Cz~. ć druga. ol!e.llllu.ląra clyskmqQ sf, w Pabianicach zebrania protest a
narl spnl\\'ozdaniami, \\-~-bory zarzę,du cyJne. 
i korni. ji rCWJz~-.i nej, przeznaczona J Wszystkie te przytoczone fakty Dle 
Jest t~ lko dla członków. . wymagaJ, chyba komentarzv. 
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~~~ł~a iY~~W~~I-~o[lali~tJ[lna ~~ e~~ll~ata[ii mia~ta 
na konferencja, na której inspektor 
pracy powiadomi zainteresowanych ~ 
ustaleniu nowych warunków pracy l 

stawek płac, dla których podpisany 
ma być nowy układ zbiorowy. 

Dlaczego żydo - socjalistyczny koncern kwapił się tak do objęcia rządów na ratuszu? Siekierą zarąbał 
przeciwnika L ó d ź, 13. 2. - Już niejednokrotnie 

w ostatnim czasie informowaliśmy i 
przypominaliśmy, jak gospodarzyli 
socjaliści wespół z Żydami na ratuszu 
łódzkim w latach 1927-1933. Wska
zywaliśmy, że socjalistyczno-żydowska 
spółka zadłużyła miasto na około 60 
milionów zł. 

Wskazywaliśmy, jak żydo-socjali
stYczny koncerą. do eksploatacji ideali
zmu i wiary mas robotniczych - w 
okresie swego gospodarowania mia
stem - nie rozwiązał ani nie przy
czynił się też do rozwiązania jakiego
kolwiek bądź pilnego i gniotącego ma
sy robotnicze zagadnienia. Socjaliści, 
którzy pragną uchodzić wszem i wo
bec za obrollców ludu, w czasie SW"ltlO 

rządzenia przy Placu Wolności, nie 
uczynili nic zasadniczego dla' rozwi
łłania jakiegoś z problemów społecz
nych Lodzi_ 

Czegokolwiek się tknęli - wszyst
ko wynaturzali, wszystkiemu nada
wali karykaturalne kształty. Wznieśli 
bloki na Polesiu Konstantynowskim, 
które w najmniejszej mierze nie przy
czyniły się do złagodzenia kryzysu 
mieszkaniowego, jaki dotyka masy ro
botnicze. 

Wzniesiono potężne gmachy, ale 
nie znalazło się w nich miejsce dla 
gnieżdżących się w norach w slitery
nach, poddaszach, lepiankach i dołach 
ziemnych Widzewa, Chojen, Mani, 
Balut - mas robotniczych. 

Podchodzili bowiem żydo-socjaliści 
do zagadnień miejskich nie z pobud
kami biorącymi swe źródło w trosce 
o los najbardziej pokrzywdzonych. 
Szukali wszędzie doraźnego uchwyt
nego, konkretnego zysku. Magistrat, 
rządy, na ratuszu były to posady i tyl
ko posady. 

I ~.latego na tych rządach zyskały 
poszczególne jednostki, zyskały orga
nizacje :żydowskie, dla których tytu
łem okupu musiały się znaleźć w bu
dżecie subwencje, ale masy robotnicze, 
~ których tak socjaliści chętnie i szum
nie deklamują, pozostały nadal w nę
dzy, a w jeli Jlołożeniu nie zmieniło 
się nic na lepsze. 

Kiedy toczyła się kampania llrzed
wyborcza do samorządu - wówczas 
rtJa obserwu~ąceCJo agitację socia1i.
styczną - nie ulegało żadnej wątpli
wości po co idą oni na ratusz. 

Widać było niedwuznacznie, że 
chodzi- o dorwanie się do posad. Takie 
stanowisko i taki punkt uah:zenia do
znał wyraźnego llotwierdzenia już na 
pierwszym posiedzeniu nowowybranef 
Rady Mieiskiej. Socjaliści, wbrew żą
daniu opinii publicznej polskiej u
chwalili stanowiska trzech wiceprezy
dentów, zamiast dwóch, jak dotych
czas zreszt~ praktykowano. 

Uchwalili także wbrew stanowisku 

PROGRAM RADIOWY 
Wtorek, .dnia " ,4 lutego 

11.00 Audycja dla szkól: "W jamie ustnej" 
- pogadamka dla dzieci starszych - wygłosi dr 
Zofia Ko~owska-W"jciechoWS'ka (z Poznania); 
11.15 PolSlkie zespoły salonowe (plyty); 12.03 
Audycja południowa; - 14.00 Koncert życzeI'i 
ł,ódzkiej Rodziny Radiowej; 14,50 Łód2lkie wia
domości giełdowe i odrzytrunie pro~ramu; 15,00 
Zyciorysy maszyn: "Lokomotywa" - pogadan
ka Waclawa Frenkla dla mlodzieży. 

15,15 Literatura przez mikrofon dla wszyst
ki'<lh - "Granica" Zofii Nalł"kowskiej; 15,30 Mu
zyka obiadowa w wykonaniu orkiestry Rozgloś
ni 'Wileńskiej pod dyr Wla,dysława Szczepań
skiego; 16.00 DZJienni1{ popoludniowy; - 16,08 
Wiadomości gospodarcze; 16,20 Przegląd aktu
alności firnaHsowo-gospodarczych. 

16.30 Recital spiewaczy JaTILnY Hupertowej. 
Przy fortepianie prof. Ludwik Urstein, 16.50 
"Na żebraczym ~zlaku" - felieton Kazimiery 
Mm;zalówmy; 17.00 Trio salonowe (Hronislaw 
Nagujewski - wiolonczela. Juliusz Stefański -
skrzypce. AI'no HeinŁze - fortepian) z Łodzi 
na 'IV. R.; 17.30 Z piewią po kraiu - aurlycję 
pl'owadzi prof. Bronislaw Rutkowski; 18.00 "O 
muzyce i muzykach" - .. Etiudy jako problem 
artystyczny i techniczny" - Objaśnienia Wa
lerii PalCZYllsikil'j; 18.Z5 Wiadomości sport()we 
kkalne. 

18.30 Audycja 11Ia robotnik6w; lD.OO F. J. S. 
~ trnn~lllisja slalonów - z Za'kopanego; 19.25 
Koncert rozrywkowy w wyk. MacIej Orko P. R. 
pod dyr. Zl]ZJi lawa Górzyri skir/;o, .Jan Łnwru
aiewi('z (gitara 113 waisk a) i Jan Bere;;,y(lski -
(fortepian); VV prz<ol'W ie koncertu o godz. ] 9.30 
do 19.55 F. I. S. - transmisja slalon6w - roz
danie nagród (z Zak()Plwego przez Kra,k6w) o
raz pogadanka pt ... 00 to jest zlożona k<>mbina
cja nonveska ?"; 20.35 F. I. S. - wiad. sporto
we z Zakopanego i z \Ą'-wy; 21.00 Koncert Tow. 
Muzyki 'Vs-pólczesncj. 

22.00 "Przechadzki Atel1skie" - "NaokoJo 
Partenonu" - odczyt - wygI. prof. Władysław 
Witwicki; 22.2~ ReCital skrzypcowy Ryszarl]n 
O(l.nopo~own. Przy forte[)ianie PI·Or. ,Teny Le
felel; 22.5,) 'IViadomo~ci bieżl\ce; 23.00 Ostatnie 
wi3Jdomo8ci dziennika wiecz<>rnego: 23.03 F. 1. S. 
Ostatnie wiadomości snmt"""Q z Zak®aJlegc>. 

radnych Stronnictwa Narodowego większej ilości posad dla śwoich i da
pensje dla prezydenta według IV nie im jak największych korzyści ma
grupy uposażenio",ej, dla wiceprezy- terialnych. Że na tym traci całość spo
dentów w myśl V grupy. Charaktery- łeczcństwa, szczególnie masy robotni
zuje to dokładnie, o co socjalistom cze, nic to spółkę żydoWsko-socjali
chodzi. Chodzi o stworzenie jak naj- I styczn/ł nie obchodzi. 

-----_.-.-_---------
Zuchwałe włamanie do kasy 

browaru Anstadła 
Ł ó d ź 13. 2. - D<J kantoru browa

ru S-ców K. Anstadta przy ul. P<Jmor
skiej 24-36 zakradli się jeszcze w no
cy na niedzielę nieujawnieni sprawcy 
i rozpruli trzy kasy ogniotrwałe, któ
rYch zawartość splondrowali (około 
1000 zł.) papiery wartości<Jwe i biżute
ria, stanowię.ce zastawy względnie 
własność Browaru. 

Kradzież spostrzegł wieczorem do-

zorca nocny. Powiadomiona policja 
zarzadziła dochodzenie. 

,,\1 zwię.zku z włamaniem do bro
waru sukc. K Anstadta przy ul. Po
morskiej 3,i policja przeprowadziła <Jb
ławy w dzielnicach, w których gnieź
dzi się element przestępczy. Na ślady 
sprawców kradzieży na razie nie na
trafiono. 

Jeszcze w sprawie zażydzenia 
spółek autobusowych 

w niektó"ych spółkach u.d~iał kapitału ;i;ydowskiego sięga 
do ';'0 procent 

Ł ó d ź, 13. 2. - Jak się dowiaduje
my, polskie koła gospodarcze zaintere
sowały się bliżej sprawę. zażydzenia 
poszczególnych łódzkich spółek auto
busowych. 

Jak się okazuje, kapitał żydowski 
w autobusowych spółkach akcyjnych 
odgrywa dominuję.cę. rolę. W' niektó
rych firmach, jak: Międzymiastowa 
Komunikacja Samochodowa, oraz fir-

mie "San" sięga on do 60 pct. 
Oczywiste że w wielu pomniejszych 

spółkach telio typu, udział kapitału 
żydowskiego jest procentowo .ieszcze 
wyższy, względnie Żydzi całkowicie 
spółkę .opanowali. 

Przykładowo bi<Jrąc, jeżeli chodzi o 
takę. naprzykład firmę jak "Samo
chód" . to przeszło 70 pct kapitału jest 
w rękach żydowskich. 

Aresztowanie sprawców napadu 
rabunkowego na skład Seidla 

Ł ó d ź, 13. 2. - Jak d<JnosiliśJ;p.y - \ Bolesława Lewil'i.skiego (Andrzeja 44), 
do składu .Al~onsa Seidla (Mnichowa Antoniego Borysła\vskiego (~rze~iń-
72) włamalI Slę złodzieje. W toku do- slca 144), Zygmunta Mazurklewlcza 
chodzenia zatrzymano sprawców wla- (Żeromskiego 67), Bessa Grandta 
mania oraz paserów, a mianowicie (Drewnowska 30) i Łaję Rozenperla 
Stefana Lajera (Wólczal'i.ska 228), Ste- \KiliI'i.skiego 7). 
fana Kolasińskiego (Żeromskiego 59), \Vszystkich osadzono w areszcie. 

Przed podpisaniem umowy 
dla pracowników autobusowych 

Ł ó d ź, 13. 2. - W sprawie nowego 
układu dla pracowników autobuso
wych w dniu wczorajszym inspekto!' 
pracy, pow<Jłany w charakterze roz-

jemcy, przejął szczegółowe uzasadnie
nie warunków, opracowane i przedsta
wione przez obie strony. 

Na 16 bm. zwołana została nopow-

Z ŻYCIA KULTURALNEGO ŁODZI 

Ł ó d ź, 13. 2. - Na zabawie we wsi 
Złotowa Wola 34-letni Józef Brudnic
ki, mając dawny spór z 39-letnim Sta
nisławem Treplcą, napadł na wycho
dzacego z lokalu Trepkę. 

'Uderzył go trzykrotnie siekierą w 
głowę i grzbiet. Ranny Trepka na sku
tek rozbicia .czaszki zmarł. 

Brudnickiego osadzono w więzie
niu. 

Wypadek duru plamistego 
Ł ó d ź, 13. 2. W ub. tygodniu 

stwierdz<Jno w Strykowie wypadek za· 
chorowania na dur plamisty_ 

Chorego odesłano do szpitala dla 
zakaźnie chorych w Radogoszczu. 

Jak zwykle żydzi 
Ł ó d ź, 13. 2. - Ostatniej niedzieli 

policja przeprowadziła kontrolę, w re
zultacie której pociągnięto do odpo
wiedzialności 25 właścicieli zakładów 
handlowych wyłącznie Żydów, za pro
wadzenie handlu w czasie zakazanym. 

Sę.d starościński skazał wszystkich 
na kary grzywny do 300 zł. 

O umowę dla pracowników 
drukarni akcydensowych 
Ł ó d ź, 13. 2. - W sprawie nowej 

umowy zbiorowej dla pracowników 
drukarń akcydensowych zwołana zO
stała ponowna k<Jnferencja na 20 bm. 

Pracownicy domagają się unormo
wania warunków pracy, wyrównania 
płac, które w niektórych wypadkach 
dochodzi do 30 pct płac obecnych. 

Ładny wspólnik 
Ł ó d ź 13. 2. - Abram Kuczyński 

(Śródmiejska 71) zameldował policji, 
że jego wspólnik Żyd Gajdinger skradł 
z magazynu przy ul. Pieprzowej 14 
jabłka w ilości 44 skrzyń, wartości 3 
tys. zł. 

Dlaczeno jeszcze jest 
obywatelem polskim? 

Ł ó d ż, 13. 22. - Obecn:e. gdy Niemcy 
\vydalają polskich obywateli ~yd6w, oka
zuje się, że Polska miała takich obywate
li, którzy w ogóle nie uznawali przepis?~ 
i drwili z nich. Przed Sądem Staroścm
skim odpowiadał 35-letni Szaja Rusek, o
becnie zam. w Łodzi. 

Rusek przebywał w 1924 roku w Niem
czech i zobowiązany był zglosić się w kon
sulacie do rejestracji wojskowej, jednak 
tego nie uczynił . 

Obecnie skazano go na 3 mies. aresztu 
i 3000 zł grzywny. Nie mniej jednak po
wstaje pytanie, dlaczego to polski konsu
lat uznał takiego obywatela, który przez 
15 lat nie u ważal Z>:l. stosowne dopełnić o
bowiązku wojsko"'ego wobec Państwa. 

Twórcza placówka PO skiei kultury 
Rzut oka na działalność łÓdzkiego oddziału Towarzystwa Polonistów 

"I wzburzyły się morza potężne I c h a I a. Przed duszami słuchaczów otwie-
I błękitne wzburzyły się rzek~ ra się cudowne misterium głębokiej, doj-
i zagrały jak trąby mosiężne I rzałej, naj czystszej sztuki 
i strzeliły ku niebom dalekim! A jak skupione było zbiorowisko słu-

I 
chaczy, gdy recytator bogactwem wyrazu 

Słowa wiersza A n t o n i e g o K a- swego głosu dawał życie, barwę strofom 
s p r o w i e z a, cżywione d.źwięcznym gło- wiersza - tak silnie i nieokiełznanie 
sem recytatora dra Jer z e g o R o n a r d buchnął gwar, gdy strofy przepłynęły. Sa
B u j a ń s k i e g o, wpadają z rozpędem w la zafalowała. Ognie w oczach - wyrzuca
czworokąt słuchaczami wypełnionej sali, ły nagromadzone w duszach doznania. 
rozpinają przed ich wyobrażnią pelne wy- D t d St f . Sk 'k' 
razu obrazy ocen r. ? anIa _ w~rczyns a, WI-

Słuchacze zdają się widzieć burzę, kłó- ceprezeska. o~dzu~ł~ . łodzkleg~ Towarzy-
rej rozpętanie sił wyraził poeta. stwa .Polomsto~, lnlcJ:,torka .wleczor~ au-

A obraz burzy coraz bardziej dotykal- tor~klego poetow. Manana ~lechala l A,n-
ny: tom ego KasprOWicza, przezywała chwilę 

radosnego sukces~ 
"Dudni ziemia, drży ziemia. Huk, 

płomień, 
dymI Trzasnęły trzy dęby - szum 

w rzece, 

Ten wieczór poezji wszakże, to tylko 
jedno z ogniw pasma tchnącej entuzjaz
mem i ukochaniem polskiej literatury, 
polskiej kultury - działalności Towarzy
stwa Polonistów w Lodzi. 

Skwarczyńska, prol. mgr Jan Jakubowski, 
mgr Mieczysława Romankówna, prof. dyr 
Tadeusz Czapczyński, prof;- Jakóbczyk, dr 
I.udwik StolarzliHricz, Zofia Jabłońska, Zo
fia Chądzyńska, Antoni Czapliński, prot 
mgr W. Wrzesińska itd., itd. 

A ileż to odczytów dla młOdzieży i star
szej publiczności zorganizowało stowarzy
szeniel I któż ich nie wygłaszał. Znamie
nite splendorem okryte autorytety: profe
sorowie - Roma:l Pollak, K. Górski, Z. 
Łempicki, W. Doroszewski. 

A zebrania dyskusyjne sekcji nauko
wej i dydaktycznej, wieczory autorskie, 
współpraca z łódzką rozgłośnią Polskiego 
Radia? 

ryczą wichry, krzyk Boga w ogromie I 
Pękło serce z bojaźni człowieczej." 

W pierwszym rzędzie krzeseł uhonoro
wany poeta zdaje się wespół z innymi po 
raz wtóry przeżywać wzruszenia, których 
doznawał gdy tworzył. Zdaje się wespół z 
innymi odczuwać powiew burzy, która by
ła mu natchnieniem. 

Aby przedstawić wartość wykonanej 
przez Towarzystwo Polonistyczne pracy 
w należnych zarysach - t r z e b a b y o d
d a ć r y t m t y s i ę c y s e r c, zwłaszcza 
młodzieźy, w z b ~ g a c o n y c h t r e ś c i ą \ 

Przerzucając karty poczynań Towarzy- I i t e r a t u r y n a r o d o w e j, p r z e d. 
stwa Polonistów w Lodzi - uświadamia- s t a w i ć żar z a p a ł u, z jak i m d z i a
my sobie wielkość poniesionYCh trudów ł a i ą c z ł o n k o w i e T o war z y s t w a 
i wymiary osiągniętych wyników. Dwa I n a II o w i e r z o n y c h s o b i e p o s t e
potężne bez przesady żadnej (kilkuset r u n k a c ho 
stronico~e) tomy "R ,? c z n i ~ ó w p r a c I kto temu towarzystwu pracę ułatwia, 
p o lon l s t Y c z n y c h . mówią moc~ym kto je w ten czy w inny sposób wspoma
głosem o Dracy wydawDlc~ej zrzeszema. I ga -: ten zasługuje się trwale dla kultury 

Następują recytacje utworów dosko
nałego poety łódzkiego, a zarazem poety 
na skalę ogólnopolską - M a r i a n a P i e-

Z zadrukowanych kolumn stron wyła- LodzI. Oby owych przyjaciół miało zne
nia się pokaźna drużyna łódzkich pra- Rzenie Jak najwięcej. 
cowników naukowych. Prcf. dr Stefania (I. wyg.) 
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Kara śmierci dla zabójcy 5 osób 
Aby ~awładnąć majątkiem ~abil brata, tr:ąJ siostry 

i bratanka 
S a m b o r. Sąd Okręgowy w siekierą swego brata, trzy siostry spu~-

Samborze skazał ostatnio na śmierć ce w łóżkach i kilkunastoletniego bra
U-letniego Józefa Dmytryszyna ze tanka. 
SChodnicy, pow. drohobyskiego. 'Vspólnika mordercy wraz z na-

Dmytryszew z zemsty za sprzeci- rzeczoną, którym oskarżony zarzucał 
wienie się jego małżeI1stwu, w cel'.l podżeganie, sę.d uwolnił od winy i 
pozbycia się rodzeństwa ze wspólnego I kary. 
ubogiego gospodarstwa, zamordował 

Posterunkowy PP. zabił swego kolegę 
Stras~na ~brodnia w Sarnach - Pr~yc~yną b'agedii ~drada 

małżeńska 

. Rów n e. - Przygnębiające wraże-I rozmowy doszło do kłótni, podczas 
me wywołała w Sarnach zbrodnia, której Krzyszewski wyciągnął rewol
której dokonał post. P. P . Krzyszew- wer i dwoma strzałami zabił Kobrzy
ski. nieckiego, po czym popełnił samobój-

W rodzinie Krzyszewskich panowa- stwo. 
ły od dłuższego czasu niesnaski, bo- Kobrzyniecki zmarł na mIeJSCU, 

wiem post. Krzyszewskl podejrzewał mordercę odwieziono do szpitala. Stan 
żonę, że zdradza go z jego kolegą, jego jest groźny, jednak istnieje na
także posterunkowym P. P. Władysła- dzieja uratowania mu życia. 
wem Kobrzynieckim. Kiedy ostatnio 
sąsiedzi zaczęli Krzyszewskiemu zwra
cać uwagę, że w czasie jego nieobec
ności Kobrzyniecki przychodzi stale 
do jego żony, Krzyszewski postanowił 
rozprawić się z rywalem. W czasie 

F ala mrozów na Podolu 
Nowa fala mrozów przy zupełnym bra

ku śniegu nawiedziła Podole, budząc nie
pokój wśród rolników. Szczególnie zagra· 
tone są rzepak, lucerna, tyto i pszenica. 

Zagadkowa zbrodnia pod Warszawa 
Jedną ~e sprawc:ąJni mordu jest GB-letnia kobieta 

W a rs z a w a. ~ W listopadzie ub. 'V czasie reWIZJI w majątku p. 
roku pokojówka w majątku p. Hor- Hornunga poczuto w jednej ze stodół 
nunga, Aniela Zdunowska, wyjechała woń rozkładającego się ciała. Rozk~ 
do Zakroczymia, celem odwiedzenia pano ziemię i na głębokości kilkudzie
rodziny. Kiedy Zdunowska nie wra- sięciu centymetrów znaleziono zwłoki 
cała do majątku, zaalarmowano poli- Zdunowskiej ze straszliwie zmasakr~ 
cję, która ustaliła, że Zdunowska waną głową. 
prawdopodobnie udała się do Warsza- Sprawcami morderstwa okazały się 
wy w poszukiwaniu innej pracy. dwie kobiety, z których jedna liczy 63 

Po pewnym czasie do policji wpły- lata oraz mężczyzna. Bliższych szcze
nęlo anonimowe doniesienie, że Zdu- gółów zbrodni nie można ujawnić ze 
nowską zamordowano. Wszczęto śledz-I względu na dobro śledztwa. 
two, którego wyniki były rewelacyjne. 

Nieludzki m~ż przywiązał żone do szyn 
Bestialskiego ~brodniar~a osad~ono w wię~ieniu 

N o w y S ą c z. - Dnia 10 bm. mię- żem w ręku nad kobietą i groził Jej 
dzy małżonkami Sokołowskimi Wła- przebiciem w wypadku wołania o p~ 
dysławem, pracownikiem warsztatów moc. Na szczęście, w dniu ty-... nie 
P. K. P. i jego żoną Bronisławą doszło przecftodził już torem żaden pociąg, 
do sprzeczki, w czasie której Sokołow- Sokołowski dał się przebłagać i po
ski pobił ciężko żonę. Rozwścieczony zwolił żonie wrócić do domu, gdzie ją 
mężczyzna postanowił skończyć z nie- jednak w dalszym ciągu bił i maltre-
wyg-odną żoną. tował. I 

W tym celu związał jej ręce sznu-I O postępowaniu bestialskiego męża 
rem, a następnie zaniósł żonę na tor dowiedziała się policja, która areszt~ 
kolejowy, gdzie przywiązał ją do szyn wała Sokołowskiego. 
kolejowych. Zbrodniczy mąż stał z n~ . 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Znak ofert}' naprzykład: & 18923, D 2745, d 179Ó I Nagłówkowe słowo (tłusto) 15 groszy, kaMe 

dalsze słowo 10 groszy, l) liczb = jedno słowo, 
ł, w, Z, a - kat de slanowi 1 słowo. Jedno ogło
szanie nie mate przekraczał! 100 słów, w tym 

5 nagłówkowych. 
OgloueDla wśród drobnych: t-lamowy ml1łmetr 30 groUJ. 

i l d. - 1 słowo. I 
Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
si, do godz. 10,30, w soboty i dni przedświl\

tecme przyjmuje si, 00 godz. 9.25. 

Zawiadomienie 
Podajemy do laskawej wiadomości, że wylączne 

zastępstwo i sprzeda:!: 

U 
morgowe pSzenne prywat. kom-

5.000. Klos Gniezno. Le-
. N 5900 

Nowoczesne 
przedsiębiorstwo Spożywcze. ki
szarnia kapusty wysylka warzyw 
hurtownie miasto większe dogod

Gospodarstwo 
około 40 mórg bez dlugu budynki 
dobrym s·tanie dogodnym poloże
niu kupie. Z~łoszenia Agentura 
Orędownika . Rogalinek n. Wartą 

Cerę piękną i gładką 
-------------- ne warunki tamże możliwość uzyskasz pijąc 

wiosenny KAFLI naszego wyrobu 
dla Poznania l . okolicy powierzyliśmy firmie: 

J. FORYCKI, Składnica Kafli 
~ Poznań, ul. Marsz. Focha 25, tel. 73-79 

Fabr. Kafli K. Nier Spadk. Ostrzeszów. 

Do sprzedania 
nowa willa. murowana. pietrowa. 
z budynkami inwentarnyrn,i. sto· 
dolą. pól morgi ziemi. Malow
nkza okolica. Nadaje sie na in
tl'res handlowy lub dla emerY'ta. 
Wiadomość: Adam KotJiński -
Kleczew. powiat koniński. 

N 6792 

Domek 
skladem kolonialonym sprzedam 
7.000. Zgłoszenia Jończyk. Gnie
zno Chrobrego 27. N 5896 

rL DOMY-PARCELE". . D.om I 160 . 
.'PlekamHl roczJlle 4.508 sprzedam. mórg pszenne budynki wplab' -

Zgloszenia - Jończyk. Gniezn2 27.000. JończYk. Gniezno. Chro-
Osiedle Sbzeszyn Chrobrego 27. N 589, brego 27. N 5894 

partia Orędownik. Gnńezno 2284 N 6827 
. N 5895 

.. 8. LICY'l'ACJE ... gO"poda~!!!U!!~~!!,~iec ku. 

.----------. pie gotówki d-wadz,ieścla tysiecy 
Polowanie Oferty OrOOownik. POZJllań 

Spólka Łowieoka w PYllZOZy.nie zd 48 103 
I>rzer]>zierża'W'i polowanie. pr~ez 
publi,cz,ną !i{!ytacje d'ruia 20 lute
gO 193>9. godz. 14·ta u pana Ku· 
charskiego w Py;;zczymie. stacja 
Kotomierz pow. Bydgos?:cz. 

N 6895 
Piekarni 

SOK 
KWITNĄCEGO 
ŁOPIANU 

Magi.trll Gobieca 

Skład Gld"oy 
WARSZAWA 
MIODOWA 1ł 

skladu kolonialnego wio!ce ko
ścielnej szukam. Oferty Agentu- Sprzedd apteki 
ra Orędownika Stęszew. C fi k ł 180 

zd 47 592 ena a orm - z . 

Majątki 
gospodarstwa. kamieniee. wille. 
dzierżawy poleca Klos. Gniezno 
Lecha ~ N 5903 

Piekarnię 
mieszkaniem malYm mieście Wy
dzierżawię, Objecie 1500. Klos. 
Gniezno. Lecha. N 5902 

06833 

Odpowiedzialnego 
człowieka do transportu towa
rów na prowincjach. Oferty Orę
downik. Poznań zd 47 ~4. 

plekni{L polomne 8 km od cen
trum Poznania. Pa.rcele od 1 200 
do 2200 mł cena 1.10-1.80 za 1 
mł - dogodne wa.runlci kupna -
10-16 lat splaty aID<ortyzacyine. 
SzczegółoWych informacyj uduela 
Guteche-Pedowski Pozna1\.. Plac 
Wolno§ci 11 telefon 58-15. 

P 2129·41.106 
Kraszewskiego z cyklu "Met-, koncert kameralny W. A. Ma· Rzeźnictwo Szwajcera 
czyzna i kobieta" (z Bydgoszczy) zart: kwartet fortepianowy nr. na wiosce bez konkurencJ'i powód do obory 30 krów dojnych l Ja-
18,25 wiadomości sportowe z Po- l w wykonaniu Kwartetu Kon- h b A O P ' d . 

"roda, l" lutego morza; 22,00 koncert rozrywkowy. serwatorium', 22,~5 wiersze Alek- c oro a. dres rędownik. 0- 10wIZJla pierwszorzę neml świa-
OGÓLNOPOLSKIE _ 

W większym mieście powiato
wym sprzedamy 

ot " znań zd 48077. dectwami dlugoletnią praktyką Wykonawcy: Toruńska orko sal. sHndra Rymkiewicza - recyta- poszukuje od kwietnia. _ Majt. 

nieruchomość 
polarona przy Rynku. Roczn,. do
chód 2.500 zŁ. Zgloszenia do Orę
downika pod nr. d 1036. 

6.30 audycje poranne; 7.15 "F. 1. oraz Zdzisław Nowakowski - cje. .. .. Kruchowo poczta. kolej telefon 
~~:iYJj;O diaU!~~~ł \~łYZ~k;o~~O~e;;; ~s:J~;~~c!y~ibrafon (ze studia w I U.'ID w~l!ltMlll .. 23. ROZMAITE .. Trzemeszno 10. N 6828 

~~~T~i~Ś~f~ż~k; .. l~OOsi~~~~~~k:: J(.atowice - 5,30 aud. poranne; t1\;tIj/t'i\,JłML Palisz z zadowoleniem? Wlódarza 
11.25 muzyka (płyty) 11.57 sygnał 11,~5 muzyka z płyt z 'Warsza- Nikotyna zatruwa organizm. ogola- z dobrymi świadectwami dlugo-

1[.. czasu; 12.03 audycja południowa \~~ ._ 14,~ muzyk!! rozrywkowa '': l1i,15 Praga - Symfonia g·moll bia wole. rujnuje zd;owie i sily letnią praktyką pierwszor~dną 
OtENKI • - W przerwie o godz. 12.45 trans- ,qkon.an!u. orkiestry rozgłoś m Mozarta. 16.00 Wiedetl - Muzy- Chcesz sie od~\Vycza.ić palen ia _ znajomościa wszelkkh robót w 

,---------... -- misja fragmentu biegu narciar- katowlc~leJ. pod dyr. Ja,rosława ka popołudniowa. 15,30 Saar- napi.;;.z jeszcze dziś _ moja me- polu pOI~zukhUję . od kwztietnia
k
· 1-: 

Wdówka 
skiego na 18 km. (z Zakopanego); Leszcz.ynsklego.; 14,40 "K1!ka rad ł!rueken - koncert sol. 17,00 Ber- toda pomoż-e Ci natychmiast. _ Mai't.>.ruc owo. poc a, o eJ 
15.00 "Nasz koncert" - aud. dla dla dZiewcząt I ch!opców - I?o- Im - Sonata fort. .Schuberta (na Adres: 'Vomouth Krsków Stra. telefon Trzemeszno 10. 
młodzieży: Tańce róźnych naro- gada~kil dl.a .młodz.lez~; 14,50 wla- 4 ręce). 17,50 MedIolan - Kon- szew&kiel!:o :15 ng 6565 /6 N 6829 przystojna. posiadająca przed

siębiorstwo. szuka męża do lat 
43. Zglos?:enia Orędownik. Po
znań zd 46697. 

dów; 15.30 muzyka obiarlowa w (lomoscl ~Iezace I ,gIełda; 17,15 cert kameralny. 18.00 Droitwich . • S' 
wyk. orkiestry rozgłośni katowic- folklor róznych kraJÓW: - Nor- - Muzyka wegierska. 18,15 'Vie-II[ li ZWa]Car 
kiej: 16.00 dziennik popołudniowy; wegll!- - I? łytr z 'Warszawy; 18,00 deń - Utwory na wioloncz. i 26 SZUKA POSADY wlasnymq ludźmi na większy ma-
16.05 wiadomości gospodarcze: I śląskie pIeŚnI .Iudowe w oparc. fort. (soL) 18,20 Monachium - jatek wtrzebny. Oferty Oredow-

SPRZEDA:l:E 16.20 dom i szkoła: Przyjaciele Tadeusza PreJznera. Wykonaw- Muzyka symfoniczna. Lipsk - Ogłoezcnia do 30 s:łów dla poszu. nik. Poznań zd 47914. 
naszych dzieC'i" - pogadanka' - cr: zespół wo.kalny z tow. forte- KOJ}cert kameralny. 18,45 kującY('h posady w tej rubryce D • 
16.35 miniatury kwartetowe' w planu; 18.25 :W1.~d0!DOśCl sporto~e; So.fla - Utwory Bęethovenow· obliczamy po jednej trzecie] cen ie zlewczyna 
wykonaniu kwartetu smyczkowe- 22,00 .. 'Vęgl~! Jako surowiec skle (fort.) 19.1.~ Sofia -. ,:Ma- drobno ch z. prowincji. z dobrym gotowa-
gO rozgłośni krakowskiej (z Kra- energetyczny pogadanka; dame Rutterfly op. PuccinIego. mem wszelkich prac dom<owy,:h Meble 

jadalki. sypialki. gabillety. tap- kowa): 17.00 pajęcza siel! szpie- 22,10 konce.rt popularny; .. 'Wyko- 19,25 Praga - Orko ~ojsko.wa.. 3 osObY zaraz lub 15. 2. 1939 _ 
czan,. . fotele. otomany. leżanki. gowska _ odczyt, wyg!. ppłk. n~w<:y. orklest~a rozglosm kato- 19,~q" Kowno. - "ęaPIn. kSlaiŻe aj Slu~ba domowa St. Ritthammer. Poznali.. Gen. 
stoly okrąR"le. krzesla_JlQ cenach dypl. Kazimierz Zieliński; 17.15 wl.ckleJ. Stamsław Kruzer - ŻmiJ z OP. htewskleJ. 20,00 Be- Kosińskiego 8. m. 3. 
zniżony{!h poleca Z. Kaliński - "Folklor różnych krajów" _ au- śPle.w, Karol Szafranek - akom- romiinster - Koncert symf. zd 47895.6 
Łód~. Nawrot 37. 0024 dycja z płyt Norwegia; 18.00 au- pamament. 'Vieża Eiffla - Konc('rt soli- Osoba 
--aszarnia • śrutownia dyci.a dla wsi: 18.30 ..• Nasz ję- Kraków - 8,HI muzyka _ Pły-I st.ów - (śpiew i. fort. Chopin i in.tełigentna. mloda o milei po_ Czeladnik 
.. zyk : 18.40 "pYS,~utUJIII;Y" "N"o- ty oraz wiadomości bieżące; L.lszt). 20,05 Talhn - UtworYIWlerZChOWnOŚCi. znająca szycie . pieknrski potrzebny zara,;. pnsa-

w powiatowym mieście. zapęd ,,;oczesna kobl~ta - 911.l10g; - 11,25 sławne śpiewaczki _ (arie ~lbe.r,lUsa. 20,30 Sottens - "Pa- prowadzenie gospodarstwa domo- na stala. Brunon Kliks. Miedzy-
motorowy. nowe zabudowania. 3 19.00 "F. J. S. tran.smlsJ.a frag- z oper francuskich _ płyty); 14,00 Jace op. Leoncavalln: 20,40 Bą· wego poszukuje odpowiedniej po- ch6d. R_ynko_w.a 6. zd 4; 705 
pokoi e i ku<:hnia ogród owocowy mentów biegu narCiarskIego na muzyka obiadowa z Katowic., dapeszt - Koncert orko operoweJ. sady. Oferty Orprlownik Poznań '----::.::..-.:. __ .:..; 
przeszlo morga.. dobra ~gZrsten- 18. ~.m.: 19.15 .. Melodie wierleJ'i- 14.40 odczyt: ,.Samorząd w ko: 20,45 Sztokholm - Koncert kwar- zd 48 039 . Czeladnika 
Cla. z powodu mnejl;o obJecl.a za- sIne -:- koncert rozr~w!wwy (z "ciele katolickim na ziemiach tetu. 20.55 Hilversum II - .• Re- krawieckiego. r!uże .ztuki. zaraz 
raz na sprzedaż. InformaCJe L. Po.znama): 20.35 a.udycJe Info~Il!a- polskich": 14,55 sprawy gospodar- quem" Verdiego. 21,00 Mediolan b· l . potrzpbuje. Pilarczyk JArocin. 
Hedeszyński. Czarnków nad No- cyme; 21.00 oPowleśl! o ChoPlme: cze' 17,15 plyty z Warszawy' - .,Salome·· op R. Straussa tr I nnł P·ł d k' 
teei~ ul. !2;ydowska 36a. ,,,BalladY"; 21.~5 poezja wieku zło- 18,00 życie w anegdocie"; 18,Hi z. Opery Królewskiej. 21,10 Bra 1 N 68 

zd 46644 tego: "KomedIa ~ybaltowska - flet a koloratura. Wykonawcy: tlsla.wa. - Utwory Webera. 21.15 
.- I su s lego 26 

i Sumienny Ogrodnik 

I k:wadran~ poetycki ~ oprac,?wa- Ircna Piszczkówna - sopr., Jan Droltwlch - Koncert symf. 21,30 
100 mu Juhana . .,Krzyzanowsklcgo, SkawiJlski (flet). Waclaw Gei-' R: P!!ris ~ ~rl1zyka ludowa pro-

mórg pT\'watne pelne inwentanel pro!. ;r .. J. P .. ~2.00 muzyka rIl IY-/ ger (akoJllP.): 22,00 lok~lne ".ia'l WIlI<'JI franc. Strllsbur~ - Kon
okazyjnie sprzedam. Klos. Gnie- t~f; t2~.55 prrleglą~ .~1~3~b~ ~3.0TO d~m~ści spor~owc: 22.05 .. Pro- ~(>rt symfoniczny. 22.00 Bruksela 

, kawaler PO wojskowo!\ci DOSZU' 
i kuje pracy przedsiebiorstwie -

s~motny 
rl!owpcro. 

potrzpbny 
Papowo 

oR"rnrlu han-

JnaJchętnie.i jako pomocnik do Mieleszyn. 
Podle.inr porz-

zno Lecha. N 58991 oR"a nie w.la ~!llo. CI. ,~ .. ' .. . . !nlellle kosmIczne" _ odczyt; f!. - Muzyka symfomczna .. Pa-
---- S. 0"bt1l1E' " IR(lomo~('l. 22,20 koncert rozrywkowy w wyk. rlS PTT - ~~uzyka symfOlllczna 

la K 5892 
.sl!mochorlu. Midscol"OŚć oboje t· 
Ina. Of!:rz. Agc::n(ura K1)riera 
PO?.m .. Nie zlel~kl. Czarnkhv. -_ 
Wleleńska. Kg 6803 42 II:warteln sHlon. rozgl. krakow- w wyk. orko I sol. 22.15 Kolonia 

morgi buraczanej od Nlern~a • (Haydn, Mozar·t. Beethoven Roc-
. I Rldei . - KonrHt kwal·tet u i orkiestry 

kompletne - 8.000. Klos. Gme- ... L~dz. -:- 5,30 a~ld . . poral,I!1~; c1Jerini). 22,30 Sztlltgart _ ' Por- WYChowawczyni RZEMIEŚLNIOY 
zno. Lecha. N 59,01 , Tor~~ - 6,57 .. WItaJ GWlaZrJo

1

,11,2a splewa Be1l1amlll~ (,Igh fngal"ka muzyka I,Ud. 'Vil'deń _ 

I 
Mo.rza : 10,00 Jan ętrau"s (ply -:- p!.yty; ~4,00 muzyka Jazzowa Konccrt or-k. i ~ol. 23.00 Budn-

Piekarnia ty). 1.1,25 .Jan Seba.sban Bach - l. p~osenkr. - pJyty:. 14,5{)/ reszt - Koncert wieczorny. 23,20 
. v plyty. 13,00 dla kazclego coś ład- łudzkle wradomoścl glE'łdowe· Luksrmbuf' Obchód t 1 . 

c;entr:um ml~6ta p:ow}atpwe.R"<! ;ta nego - plyty: 13,50 wiadomoś.ci 17,1~ kon.c~rt. ŻyczeJl ł.J. R. R.; niepo(lIegll)~i-K.i('stwa Łuuks~~~ 
SlllSk~. gd~lt szkol~4;;bo "yJSk~·1ll Pomorza; ~8,OO prZygoto\\:ama. 18,10 .• ~fle.1skl Dom o~wiatoWYI hun!'. 24.nO Frlłnkftlrt i Sztutgart 
~::~ek aIJta~~~;&k~; d6rr 2) OpoI: do pracy wI.osennPJ w pasH,ce·· n~ Ralllt~c.h·· - pogadankH: 18,25 - ~fuzyka sl' lllfonirznA w wyk. 
Il<k '9· !Ki 4S 102 -:- pog . .roln .. }8.1~ .. Humalllsta I \\ laclomo§cl sportowe lokalne: orko i "ol. Lipsk i Królewiec _ 

a . I patrycJuszka fe!Jeton dr Jana 22,00 pogadanka aktualna; 22,10. Koncert nocny_ 

nauczyci.elka rutynowana. prawo 
nauczama. poszukuje posady do 

znajdą pracę i klien-dzieci od 5-10 lat. Muzyka. 
fu.ncuski. niemiecki początki. 

tów przez ogłoszenia śW;3.dectwa bardzo dobre. Zglo-
szema: 

Żywiec, w "ORĘDOWNIKU" 
poste-restante .. 3.34". 

zdll' 44433 

) !l" • osze nia l-Iam~wy_ milimetr lub Jego. miejsce kosztUje: w zwyczajnych na stronie II-la. 
--~ moweJ lo grosz~. na stroJ}Je reda.kcyjnej \4·Jamowejl: al przy końcu cz~ści 

J JII.eJ 00 gru.szy, ~l na strome czwarteJ 50 trroszy, cl na stronie drugiej 60 trroazy, d) na 
Prenumerata;50P~sce I . .. . ę ,nie (1 razy w tygodnIU) 

, • sa trranlc~ mleSJęczme od 3.00 tli do 6,00 zl (za leżnie od Icraju) 
odnoszeniem gazety do domu miesi c' 

.".le wIadomośCI mieJscowych 1,- zl .. Droblleogloszenia (najwyżej 100 slów. w tym 5 na
,.owKo wrch) . slowo nagłówkowe drukiem tlll6tym, 15 groszy. każde dalsze slowo 10 groszy 

·Jgloszema w~ększe ~'~ród drobnych poczynając od ostatniej strony l·lamowy milimetr 30 gro: 
łZy. OglC!szenla skomllłikowU}e. II zastrzeżeniem miejsca - od pos~czególnego wypadkn 20'/, 
n~dw.yżkl. ~głos;ema do blehcego. wydania przyjmujem,. do goozin,. 10,80, a do wydań 
J\ledzlelnrch I. hnatecą,.ch do •. od2lUlY 110;30 rano. Za bIed,. drukarakIe, które nie znielalztalcailł 
tre8cl ~lo8leru .. IdDtlllilltracta nie odpoWIada. Ogloszenla prZ)';mu;elIl,. tylko H opła~ I gór,.. 

Adres ~~'tc~~ 4- administracji Poznali., Sw. Marcin 70. Telefony: 40-72 14·16 33·07 44-61 
. . '. -~; po godz. 19 oraz w niedziele l lwięta tylko · 40-72 R' k .. Ii : li 

wlonycb redakCja nlA Zwraca W· k .. ę OPIS W n lezaru . 
w zakladzie, Itrajkó-w itp., ~;dawni~:!: ~~P::p::i'a~~O::d~W~YCh ~ila ~yższa, przeszkód 
ra.torzy nie maia prawa domacania ai, niedoltŁarczonych num oa 6arczin~e ~ma, a pre.nume
Konto P. K, O. POfllllll 100 149. Poestowe konto I'&zrachunkowe~r ~7lIl!1\ II, n~kO:~;;::::~. OS. 
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63) skawie mi udzielone przez ciebie - szellli i dopiero wówczas p<')Stanowil 
Alfred drogo teraz opłacił swój tu skłonił się z ironicznym uśmie- się z nią rozstać, kiedy ją zupełnie 0-

podstęp. chem przed baronową - zabawiłem grabi. 
Depesza oznajmiała nie tylko to, się rozkosznie z przyjaciółmi. Wiesz, Dolores mogła sobie tymcULsem 

te Dolores wyzdrowiała, ale dawała szkoda doprawdy, że nie byłaś z na- spokojnie siedzieć na owej głuchej 
oprócz tego klucz do odkrycia tajem- mi. Pyszna była zabawa. Szampan wsi pod opiek,ą Huta, któremu przed 
nicy jeJ obecnego pobytu. lał się strumieniem i niejeden kielich kilkoma dniami zaledwie posłał swój 

W żywym podnieceniu spacerowa- wypiłem za zdrowie hojnej siostrzycz- adres i od którego oczekiwał wiado-
ła Julia po swoim pokoju długą chwi- ki mojej. mości. 
lę, po czym siadła na fotelu i przeczy- Julia przywołała na pomoc całą si- Nie przypuszczał, że wiadomość ta 
tała jeszcze raz depeszę. łę woli, ażeby nie wybuchnąć oburze- już nadeszła i że dostała się w ręce 

IHo ów "A", wysyłający telegram, niem, powtarzając sobie w duchu, że Julii. Gdyby był wiedział o tym, mo
nie wiedziała naturalnie, ale dowie łotrowski podstęp, jakiego się wzglę- żeby go colwlwiek zadziwił spokój, z 
się o tym, z pewnością lada dzień. dem niej dopuścił Alfred, przyniósł jej jakim przyjęła jego podstęp I goto
Oczywiście nie pokaże Alfredowi de- wielką. korzyść. - wość, z jaką. mu ofiarowała nową. su-
peszy i list li: poczty odbierze sama. - W istocie, rzekła uśmiechając mę, stosunkowo bardzo dużą. 

Szczęśliwy traf, Obiecujący jej tyje się zimno. Muszę ci przyznać, żeś mi Pewnego popołudnia Alfred spał w 
korzyści, pochłonął ją całkowicie tak, zaimponował rzeCZYWiście swoją po- najlepsze, wetując sobie przepędzoną 
ee zapomniała zupełnie o nieooocności mysłowością. W istocie, zręczność bezsennie· noc. Z tej chwili skorzysta
baro.na. twoja i przebiegłość przynosi ci za- ła baronowa, ażeby się udać na pocz-

Dopiero kiedy ochłonęła tl'och~ z szczyt. Zupełnie słusznie rachowałeś tę po ów tajemniczy list, którego przy-
wrażenia, przypomniała sobie o tym, na to, że cześć moja dla mnie więcej bycie oznajmiła depesza. ' 
co zaszło przed chwilą. warta, niż pieniądze! że na tym prze- - "Ostrożność 25" - rzekła do u-

Gdzie był Alfred w tej chwili? Co konaniu możesz na pewno swój plan rzędnika pocztowego nieśmiało, jak
będzie, jeżeli opuścił Niemcy ze zra- zbudować. Właściwie powinnam się by się obawiając, że mogą jej odmó-
bowanymi pieniędzmi, jeżeli wie, czuć mile połechtaną w mojej dumie wić wydania listu. 
gdzie się znajduje Dolores, jeżeli po- i uważać twoją intrygę za komple- Ale urzędnik znajobojętniejszą mi-
jechał do niej. ment niejako. ną sięgnął do kasetki, przerzucając 

Julia nie znała miejscowości w,ska- - Tak, to mi się podoba! - od- listy. 
zanej w depeszy, ale był to jakiś ULką- parł Alfred wesoło. Bo, prawdę powie- - "Ostrożność 25" - rzekł do sie
tek, leżący daleko od Londynu, tym dziawszy, najmądrzejsza rzecz, jaką bie półgłosem. Oto jest dodał, 
bezpieczniej więc mógł się tam udać możesz zrobić w tym wypadku, to jest zwracając się do Julii. 
baron, nie obawiając się polićji. poddać się sile faktu i nadrabiać mi- BaronOWa czuła, że serce jej bije 

Zadrżała na tę myśl, gdyż w takim nąl Dotrzymałem jak widzisz, słowa, jak młotem. 
razie nie na wiele by się jej owa de- kiedym ci oznajmił, że zapłacisz mi Szybko schowała list do kieszeni i 
pesza przydała, potrójnie. C oprawda nie wszystko o- wydostała go stamtą.d dopiero na uli-

Zadzwoniła na kelnera, polecając trzymałem jeszcze, gdyż handlarz, cy. 
mu zawiadomić się bezzwłocznie, jak któremu sprzedałem klejnoty, dał mi Kiedy spojrzała na adres, drgnęła 
tylko powróci hr Rajewski, ale czeka- zaledwie połowę ich wartości dlate~ mimowoli. 
ła napróżno cały wieczór, noc i pora- go, sądząc z twego dobrego usposo- Charakter pisma na kopercie wi
nek następnego dnia. bienia, mam nadzieję, że nie odmó- działa już kiedyś, przypomniała sobie 

Niepokój jej stawał się nieznośny. wisz mi wyplacenia straconych na tej wyraźnie te okrągłe, małe litery, ale 
Już nie mogła wę.tpić, te Alfred wy- operacji siedemdziesięciupięciu tysię- gdzie j~ widziała? 
jechał z Wiesbaden. cy marek. Wiesz przecież, że ze mną Nagle przypomniała sobie. 

Myliła się jednak. żartów nie ma i że . w razie odmowy, Ten cha_rakter podobny bYł zupeł-
_ Właśni-c chciała zadzwonić, ażeby potrafię znaleźć środki, którymi cię nie do pisma, które jej oddał mnie-
przyniesiono jej obiad, gdy w tym zmuszę do otworzenia kasy. . many pOSłaniec doktora Holnisa. 
drzwi się otworzyły i w nich stanął . Julia zbladła na chwilę, ale znów Najprzód spojrzała na adres: "A. 
Alfred, blady i niewyspany, z pod krę.- zapanowała nad sobą.. Grosman". Nazwisko nic nie mó-
.ionymi oczami i nieładem w ubraniu, - Oszczędź sobie gróźb, mój przy- wiące. 
świadczącym, że nie rozbierał się jacielu - rzekła, podchodząc do biur- Zaczęła czytać: 
przez całą noc. ka i wyjmując z niego pieniądze. Szanowny baronie! 

Tak było w istocie. - 'Veź potrzebną ci sumę, a zara- Napróino oczekiwałem całymi t y-
Leńiwym krokiem wszedł ,do pako- zem przyjmiJ zapewnienie, że masz godniami na wiadomość od pana, a 

JU i ziewając głośno, rzucił się na fo- więcej kwalifikacyj na szantażystę niż przynajmniej podania adresu. Dopie-
tel. na szlachcica. ro onegdaj odebrałem pański list, z 

- Gdzi.e byłeś tak długo? - spyta- To mówiąc, odwróciła się pogard Ii- którego widzę, że się panu w Niem-
la Julia, drżąc z gniewu i oburzenia. wie od barona, który zgarnął tymcza- czech dohrze powodzi. 
- Żądam rachunku z twego postępo- sem nowy łup i wyszedł z pokoju nie Toteż teraz dopiero mogę panu do
wania. Alfred ziewnął jeszcze raz i pożegnawszy się nawet. I nieść to, o czym byłbym pana mógł 
przeciągnął się leniwie. Od tej chwili nie pokazywał się już już wcześniej zawiadomić i oczym pan 

- Nie unoś się niepotrzebnie prawie w numerze Julii, hulając po już wie z depeszy, że Dolores nagle o-
rzekł z minę. najobojętniejszą w świe- całych dniach i nocach. zdrowiała! · Przykre to, naturalnie, że 

. cie. - Jeszcześmy się, Bogu dzięki nie Zaniechał teraz już zupełnie pier- pan jesteś obecnie w zależności od ba-
pobrali, więc nie masz żadnego prawa I wotnego zamiaru opuszczenia jej, ronowej Liebenau, ale jest w tym po 
recytować mi kazania. Zresztą możesz gdyż szczęśliwie· udany podstęp prze- części wiele pańskiej winy. Dopóki 

. si~ sama domyśleć, gdzie byłem, prze- konał go, że może w ten lub inny sp 0- pan się od niej nie zdołasz uwolnić, 
cież to takie jasne. Za pieniądze ła- sób niejeden tysiąc wydostać z jej kie- nie będziesz pan w możności zabrać 

p 

Skradzione dziecko 
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- Z jakim zapałem wezmę się te
raz do pracy - rzekł młody artysta -
chcę aby same arcydzieła wychodziły 
z mojej .pracowni. 

- I ja byłem taki kiedyś - rzekł 
Lebrun smutnie. 

Dla Pawła rezultat ojca w Montlbe
ry nie był wątpliwy. Niech tylko uj
rzy Żorżetę, a pierzchną wszystkie o-
bawy. . 

Widział go już, jak po powrocie z 
dobrym uśmiechem powie: 

- Miałeś rację mój synu, :2:<lrżeta 
godna jest twej miłości. 

SPALONE 
Forestier nie pokazywał si~ u pa

ni Prudencji. 
Nie przypuszczając, że jest tak bo

gata jak była rzeczywiście, uważał, 
że powinien ograniczyć swe wymaga
nia. 

Był pewien, że w ostateczności, 
zawsze coś od niej wydobędr.ie. 

\V towarzystwach, do których u
częszc7.al nie był już ani Edwardem 
Forestier, wypuszczonym z więzienia, 
ani Aleksem Pontois, lecz eleganckim 
Ludwikiem de Fabrege. 

Za wszelką cenę, wszelkimi sposo
bami, musiał błyszczeć, ludziom oczy 
~ydlić, ażeby go~nie nosić szumne 

nazwisko, jakie mu nadał fałszywy ba
ron d~ Lomier. 

Znał grę w karty, i liczył na nią, 
obiecując sobie więcej rozwagi, co 
znaczyło, zręczniej wsuwać w swoją. 
talię karty wygrywające. 

Dumny z nowego przeobrażenia, 
brai je na serio do tego stopnia, że 
chwilami wyobrażał sobie, Że istotnie 
jest panem Ludwikiem de Fabrege. 

Stał się próżny odkąd zrzucił ła
chmany i żałował, Że przyjaciel jego 
Gaudon nie przedstawił go w salonie 
pani Cauvey z tytułem hrabiego. 

Dostawszy dwadzieściapięć lujdo
rów od Leonii pośpieSzYł do pani Cau
vey. 

Tam zastał liczne towarzystwo. 
R6jmłodycb dziewcząt, młodzi pano
wie, bez wą.tpicn·ia 13:1' nowie możnych 
rodzin, przechodzili od jednej do dru
giej, flirtując zawziccie. 

Lecz w dwóch bocznych pokojach 
szła gra piekielna i brz~l{ złota upajał 
Fabrege'a. 

Fałszywy baron de Lornier i Hisz
pan don Jose byli tutaj. Forestier ze 
zdziwieniem zauważył; że dawny je
go prźyjaciel bYł na stopie poufałej z 
Hiszpanem, czego nie mógł przypusz
czać, gdy Gaudon opowiadał mu nie
co o zagadkowej egzystencji Antonia 

& 

de Villina. 
Lecz w pewnych kołach towarzy

skich bardzo łatwo zawiera się przy
jaźń. 

Forestier wiedział o tym dobrze. a 
pomimo to doznał przyjemnego zdzi
wienia, skoro po uściśnięciu ręki swe
go przyjaciela, barona de Lornier, don 
Jose za'''ołał zwracając się do niego: 

- Ach, to pan de Fabrege, miło 
mi pana poznać. 

I z wielką gracją Hiszpan wycią
gnął rękę do Forestiera. 

Pien:vsze lody zostaly pomiędzy ty
mi panami przełamane. Łotry poro
zumiewają się wybornie i tym razem 
don Jose zaprosił Fabrege do spółki. 

Wyśmienity bYł ten wieczór, i gdy 
Forestier wychodził z pałacyku przy 
ulicy de CourelIes, miał wygranych 
osiemdziesiąt luidorów, a co lepiej je
szcze, przyjaciela w dumnym Hiszpa
nie. 

Pożegnali się !lerdecznym uści-
śnieniem dłoni i słowami: 

- Do jutra. 
Zeszli się nazajutrz, lecz krótko po

zostali u pani Cauvey, don Jose 7.apro
wadził nowego przyjaciela do innego 
(lomu gry, znał ich kilkanaście w Pa
ryżu i zamierzał zwiedzić wszystkie 
po kolei, razem z Ludwikiem de Fa
hrć!2'e. 

Forestier Francuz, Paryżanin nie 
był tak dobrze jak Hiszpan obeznany 
z tajemnicami wielkiego miasta. 

się na nowo do F. Plan pallskj, na
wiasem mówiąc, bardzo pomysłowy, 
ażeby zmusić Dolores do napisania li· 
stu, w którym by panu oświadczyła, 
że zawsze cię kocha i że nigdy nie zgo
dzi się na rozwód, dotychczas, nieste
ty, nie mógł być wykonany właśnie 
dlatego, Że ·Dolores wyzdrowiała. Na· 
turalnie i teraz używam wszelkich 
środków, ażeby ją zmusić do napi~a· 
nia tego listu, ale pomimo silnej l 
niezmordowanej presji, ja~ą wywię· 
ram na nią, wszystko rozbija ·się o j0j 
upór. A pan znasz ten. upór, pani.e 
baroniel Nie ustanę jednak I P{)wi~ 
rzyłeś mi pan nielada . zadanie , ąo 
spełnienia i jestem bliski wariactwa 
z nudów, panujących w tej .prleklE<,tej 
dziurze. '., 

Z pieniędzmi dosyć krucho u mI}i.e, 
toteż proszę () łaskawe przys~anie qti 
Większej sumy, którą pan przecież 
mOże z łatwością wydostać od tej Lie
benaul 

W takich sprawach posiada pan 
wszakże aż nadto rutyny :i zdolności. 
Proszę o zawiadomienie, co pan po
stanawia, gdyż nie mogę tu przecież 
pozostać całe lata z Dolores, umiera
jąc z nudów. podczas gdy pan'· się 
świetnie bawisz w Wiesbaden. 

Adres mój: A. Grosman, Lonsehi .. 
re pod Malwich, Anglia. 

Zawsze gotowy do usług, 
A. Grosman 

Przeczytawszy ten list, Julia scho
wała go ostr021l1ie, jak jaki skarb, do 
kieszeni. , 

Zaczęła przemyśliwać nad tym, w 
jaki sposób może spożytkować zawar· 
te w liście wiadomości. 

Z listu okazywało się niewątpli
wym, że ten, co go pisał i ów dozorca, 
który uprowadził Dolores z jej domu 
i teraz ją gdzieś więził, były jedną i tą 
samą osobą i że baron Gros-- przyłoż~ 
rękę do tej sji'rawy, jakkolWfek nie· 
miała sobie jeszcze wythiihaczyć, 
jaki sposób to zrobił, siedząc zam-
knięty w pokoju. . 

Ow Grosman musiał znać dokład
nie barona, kiedy posiadał takie ści
słe informacje o stosunku , Alf~eda do 
niej. . .. 

Niestety wiedziała dobrz~, do ezego 
jest zdolny A~fred Gros, pisząc, że łat
wo może wydostać od niej pieniądze 
dzięki rutynie i zdolności. ' 

Miała dowód tej rutyny! 
Dowiedziała się z Iistu,że baron 

szykuje przeciwko niej jaldś , nowy 
podstęp. 

Była' to Już jedna korzyść . 
Należało jeszcze wyzyskać drugą 

wiadomość o miejscu pobytu Dolores. 
Długo rozmy.<3lała nad tym~ 

(Ciąg dalszy nastąpi)' 

.. -
Cudzoziemcy, skoro są dobrze po. 

informowani, w krótkim ~zasie zQę.. 
ją lepiej Paryż, niż prawdziwi Pąry-
żanie. . . ., .. .' 

Forestier przed laty obracał się · w 
niektórych szulerniach, lecz . doń. Au· 
tonio de Villina miał zdolności i od
wagę wkręcenia się wszędzie. .' c'· 

Trzeba dodać, że ForestfernaJpięk
niejsze lata przepędził . w więzien,lu. 

Posiadając przYJazn .mistrza ;';w 
grze, ·Forestier mógłby wieść żyde 
wspaniałe, o jakim zawsze marzył, 
gdyby co dziel'l miał wygranych od 
dwudzie·stupięciu, do stu luidorów. 
Lecz Hiszpan nie takie miał zamra1'Y. 
Chciał żeby jego uczeń i wspólriik 
mógł żyć przyzwoicie i jako tako się 
prezentować i nic Więcej. 

Toteż po kilku dniach dobrej sząn
sy, unądził zawsze przegraną. Lubił, 
gdy Forestier nie miał dużo w kiesze
ni a nawet czasem, by nic nie mial i 
żeby mógł mu dać trochę groszaIla
przód. 

Dlaczego Hiszpan tak postępował? 
Widocznie miał jakieś tajemne za
miary. 

Forestier, pomimo swej przebiegł<>
ści. nic nie podejrzewał. Dziwiła go 
tylko łatwa wygrana, a potem prze
granle i niemożność zapohieżenia złej 
kurcie. W ten sposób wiecznie gonił 
za szcz<;,ściem, które dzl.ś ' mu'. ~ię u
śmiechało, aby jutro się - od óiego od
wrócić, 
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pr ieżeni obrońc Zvdów 
lego zespołu reprezentacyjnego. W om. 
nie Zydów zapomina się jednak o wszyst
kim. 

Wobec takiego nastawienia obrońców 
Rotholza, które jak si~ okazalo nie zała
mało psychicznie Jasińskiego, tym wyżej 
cenić należy jego zwycięstwo . 

Przy tej okazji przypomnieć naIaty 
krzyk. jaki się podniósł w r. 1934 gdy na 

szanse byłyby zupełnie otwar- tym samym ringu pozna(lskim mistrzo
te, z Jasińsl,im niestety "zam· s'two Polsld w wadze muszej zdobył po 
k n i ę t e". raz pierwszy Czortck, pozbawiając trtułu 

Na marginesie meczu bokserskiego POiska - Węgry 

Tak pisał .,Sport szkolny" w przerldziel1 Hotholca. Dziś Czortel< należy do na.1pew
spotl<ania o zawodniku, który bodaj przed l11ejszych purtldów naszej reprezentacji 
rokipm opuści! mury szkolne, o maturzy- państwowej, chociaż wówczas, znalazł J~~ 
ście Poloku (Jasińskim). szcze mniej uznania, aniżeli ma Je rlzlS 

Odpowiedzialny dzienni·karz nie będzie Jasiński: Niew1'\.tpl!wie po wc~o~ajs7.ym 
pisał w pr7.ccldzień spotkania tak, jak l spotkanIU 'poz~an~klm pols~a opinIa :por~ 
pisano w wyżej PJ'7,~·toczonych pismach, t\'wa stanIe SIę Jcszcze \\'1:.-ce.1 zwm t~ l 
gdyż wle, że osłabienie samopoczucia bardziej zdecyc!owaną. Stac nas bowIem 
jednego z zawodni!,ów, osłabia szanse ca- . na reprezentacJ~ bez Żydów. 

Co pewniejsze? 
Magiczny wpływ wywiera na ludzi wy

raz: spadek. Spadek po krewnym w Ame
ryce, \\' Afryce, w Australii ... P.Jjawiają 
si~ zaraz sny i marzenia na jawie o mi
lionach, I<opaln'ach złota, fabrykach, pa
łacach. . Zdawałoby się, że starczy wy
ciągnąć tylko rękę, a już się będzie mia
ło przed sobą g-órv dolarów. funtów. 

gdy się już utopiło grosze okazuje się, te 
albo spadku nie ma, albo owe miliony są 
warte trzy grOSZA, &lbo trudności i koszty 
są zbyt wielkie itd. n 6585 

\V rezultacie następuje gorzkie rozcza
rowanie i dziura w kieszeni. 

Nasz zwycięski zespół. Od lewej: Jasiński, Koziołek, Czortek, Woźniakiewicz, 
trener p Szlam, K olczY71ski, Pisarski, Szymura i Bialkowski 

Historii ze sparlkami, które czekają na 
mających do nich prawo, pojawia się nie
mało. Co pewien czas rozchodzi się wIeść, 
że IKS czy Ygrek, zmarły za oceanem zo
"tawil oIbJ'zymia, fortunę. i poszukują 
"lwclkobieJ'ców w Polsce. Dawniej roz
tJ'zepani milioneJ'zy umierali przeważnie 
I\' Amer~'ce, od jakiegoś czasu upodObali 
50bie Afryk~ i Australię, g-dzie kończą do
czesny żywot zapominając zawczasu wska
zać w testamencie spadkcbierców lub też 
nie spisują w ol"'lle ostqtniej woli. 

A .tymczasem, szukając czegoś, co lety 
za górami, za morzami, o tysiące kilome
trów od kraju, przegapia się realne oka
zje zdobycia tego, co jest blisko, pod ręką. 

Trzy razy do roku ma kałdy człowiek 
okazję Zdobycia miliona złotych" dwana
ście razy do roku, te miesiąc, nadarza się 
okazja zdobycia kilku, kill{unastu, kilku
dziesięciu tysięcy złctych. Bez ryzyka, bez 
zbytniego uszczerbku, bez krętaniny i kło
potów. 

\Vysolde, lecz niemniej zasłużone 
z\\'ycięst wo pi~ściarzy polsk ich pl'zy jęte 
zostanie pl'zez naszych czytelnil,ów nie· 
wątpliwie z tym samym zadowoleniem, 7. 
jakim oklasl,iwaly je tysiączne tłumy w 
Bah Rf'prezpntacyjnej Tanrów Poznań
sl<ich. .Jest to przecież zwycięstwo pol
skich pięści. bez współudziału i pomocy 
Żydów Opinia publiczna w tej sprawie 
jpst mniej więcej .iednolita, wypowiadając 
sie przeciwko udziałowi Żyda w barwach 
pallstwowych Obrońców Rotholza iest 
coraz mniej, chociaż w warszawskim 
.. I<:ul'ierze Porannym" z dnia 11 bm. zna
lazl się ieszcze znawca. ldóry iuż z góry 
przewidywał. że w wad7e muszej darowu
jpmy Węgrom 2 pkt.. stwierdzając. że 
".Iasillski wygrać z Podanym nie może", ... 
"bowiem nawet ekstl'aforma Polaka nie 
wystał'czy na pol;:onanie Jednego z naj
lepSZYCh bokserów Europy w wadze mu
szej. Podany to wielka 1,lasa - nadzieja 
boksu węgierskiego 11 razy reprezpnto
wal barwy swego kraju, 8-]<rotnie roz
strzygając spotkanie na swoją· korzyść. 
Atutami jego są: silny cios, wytrzyma
łość, nieustanny pęd naprzód. doskonała I 
budowa, młodość i zapał do walki. (Po
dany ma 20 lat). (Zapomniano dodać, że 
to Żyd. - Red.) Teclll1icznie nie jest 
nadzwyczajnie zaawan!;owany. Posiada 
,.na rozkładzie" Sobko\\"ia ka. h tórego po
konał w Budapeszcie. Byilbyśmy może 
większymi optymistami. gdyby .lasiński 
reprezentował walory przynajmniej I kla
sy europejskiej. Niestety oceniam v 
jego możliwości znaczniE' niżej. .lest kii
lm zawodników w Polsce: Hotbołc, Sob
ko\\'iak, Lendzin, którzy są lepsi od nie
go. Znalazloby się i ki1lm równorzęd
nych. Jasiński - to przyszlość, ale jesz
cze mglista, slabo zarysowana. Niezla 
technika, ambicja w walce - , to wszyst
ko. Kiepska wytrzymałość, słaby cios:" 

Nad tą opmlą możnaby ostatecznie 
przejść do porządku dziennego, gdyż od
powiedział na nią iuż Jasiński. Nie mo
ż0my na tom iast pl'zejść do porządk u nad 
stanowisld!'m war!;zawskiego tygodnika 
"Sport szkolny". który przecież dociera 
do naszej mlodzieży, a iak się okazu.ie, 
nieiest rNlagowany lila mlodziezy pol 
skIej. bowiem inacz('j nie pisallJy, oma
wia.iąc spotkanie z \Vęgraml, że .. ze zdzi
wieniem uderza nas tu brak Rotholza; 

Bieg sztafetowy 
klęsllą Polaków 

(sp) Z a k o p a n e. (Tel. wI.) W po
niedziałek przed południem rozegrany 
został na Gubałówce bieg rozstawny 
4Xl0 km, który przyniósł nam kompro
mitującą porażkę. Nasza sztafeta za
jęła zaledwie ósme miejsce przed Ju
gosławią i Węgrami. Zwyciężyli Fin
nowie w cz,asie 2 g. 08.35, 2) Szwecja, 
2 g. 09 :43, 3) Włochy 2 g. 13 :38, 4) Nor

wegia 2 g. 13:55, 5) Szwajcaria 2 g. 
15:43, G) Niemcy 2 g. 1G:03, 7) Francja 
2 g. 18:0!k, 8) P o ł s k a 2 g. 19:43,9) Ju
gosławia 2 g. 22:49, 10) Wc;'gry. 

Na poszczególnych zmianach kolej
ność była następująca: 1. Szwecja, 
Finlandia, Włochy, Francja, Szwajca
ria, Niemcy, Norwegia, Jugosławia, 
Polska (Karpiel) i Węgry. 

II. Szwecja, Finlandia, Włochr, 
Szwajcaria, NOl"\vegia, Francja, Niem
c~', Polska (Orlewicz), Jugosławia 

\"\,gTY· 
III. Finlandia, Szwecja, \Vloch~', 

Szwajcaria. Norwegia, Niemcy, Fran
cja, Polska (l\1atuszny), Jugosławia i 
\\'ęgry. 

Na 
wacki. 

czwartej zmianie biegł No-

otóż podobno pomini~to go z tych wzglę · 
dÓw, że jest w słabej formie (??) i że b~
dzie walczyi z Podanym w \Val'szawie. 
Zdaje się iednal" że pomtnięto go ze 
względów politycznych... gorąca publicz
ność poznaliska dopingowałaby nie iego. 
l~cz Węgra Podany jest osłabiony robie · 
niem wagi. co powiększa znacznie szanse 
JasińskiE'/w. choć. bądźmy szczerzy: Po
lak wygrać nie może! Podany w zeszłym 
rol<u doprowadził do groggy Sobkowiaka, 
I\'icemistrza Europy ... Z Rotholcem 

Ze spadkiem .:v krajach zamorskich 
nie łatwo. Koszty windykowania spadku 
ogr'lmne, kłopotów - huk, a w końcu, 

Taką okazję nas tęcza stale każdemu 
Loteria Klasowa. 

Kto dba o swoją przyszłość ten nie za
niedba nabyć los do pierwszej klasy 44-ej 
Loterii Klasowej, której ciągnienie rozpo
czyna się 23. bm. 

p. er szy akt m· trzostw • I. S. 
Bez niespodzianek - Kraje alpejskie przodują nadal - Skandynawowie nie mieli nic do 

powiedzenia - Polacy zajęli dalsze miejsca 
(Od specjalnego wysł.annika na zawody F. l. S.) 

Kie mogę powiedzieć, by pierwszy 
dzień zawodów o narciarslde mistrzostwo 
świata zl'I{'ktJ'yzował całe ZakopanE'. l{ie
dy bo\\-iem jechaliśmy na pierwszą im
prezę fisową ulicami Zakopaneg-o, byly 
pelniuteńkie i zapchane międzynarodo
wym i różnohat'lvnym tłumt>m, który. ko
rzystając z pięknej '-'łoneczne.i po~ody. I 
wyruszył z domów. l/y pospacerować po 
zakopia!'lsl, im "Placu Wolności" - po l"l'u
pówkach. A ruch b~' ł na nich rzeczywi· 
ście niebywały. W większości byli to 
goście, którzy dopiero nocą przyjE'cha li na 
zawody. i czuli jeszcze podróż .,w ko
ściach". a przede wszystkim tacy. którz~' 
ubierają się w strój nUl'cia r"ki oraz za
bierają nal't~' tylko no to. by prz~jś<' się 
właśnie po Kl'upówkach i wykazać. że i 
oni są narciarzami. Przecież narciarstwo 
jest dziś mod ne, a zwlaszcza teraz w 0-
krpsie F. L S.! 

Kiedy iednak wydostałiśmr się poza 
centrum miasta i minęli Rondo. 
stwierdziliśmy, że i w stronę !{uźnic ciąg
nie sznur dorożek i samoehodów, bokiem 
zaf< tlumy publiczności. \V Kuźnicach 
nasz pl'asowy autobus z trudem znalazł 
miejsce \yśród setek wehikułów, które się 
tu zatrzymały. nie ryz~,ku.iąc dalszej jaz
dy w stronę I"alatówek. 

Ka mecie był bardzo wielki tłok. 
Była polic.ia, byli pOI'ządkowi, lec7. w mia
rę prz~'bywania zawodników, na odgro
dzonych dla prasy, radia i filmu mieJ
scach było coraz tłoczniej. Co chwilę 
ktoś przE'biegat prz z trasę, a już na sam 
koniec biegu zjazdowego pałl. kiedy na 
trasie znajdowaly się jeszcze dwie zawod
niczki, w tym Francuska Agnel i Polka 
Bekerówna, ku przerażeniu sędziów wy
sk<;>czył skądyś jakiś kundel i począł u
prawiać harce po ostatnich metrach tra.
sy. Agu!'1 zdolała .ial\Oś szczęśliwie prze
jechać, lecz Bekerównie pies zagrodził 
drogę i biedaczka wysypala się tuż po 
minięciu mety. 

Poza tym - zresztą trudnym do opa
nowania na takim terenie - tłokiem na 
mecie, oraz opóźnieniem półgodzinnym 
w rozpoczr:ciu biegu, wszystko wypadło 
organizacyjnie b0z zarzutu. Opóźnienie 
w rozpoczęciu biegu nie zostało zresztą 
spowodowane z winy organizatorów, am 
też z powodu mgły, która zaległa na star
cie na Kasprowym \Viercbu. Powód o
późnienia był inny. Poproslu jeden z 
czynników decydujących, Anglik Lane, 
uparł si~, że nie zgodzi się na puszczenie 
biegu, zanim sam trasy nie przejedzie i 
nie Rkontroluje. 

Trasa - wedlug zdania zawodników -
nie byla trudna. Kiepskim był jej po
czątek. IU'ótko po starcie. Pierwszy, kil
kaset-rnrtrolVY odcinek, bardzo spadzisty, 
hył pokryfy lodem. Jdńl'Y jednal, tam 
za\\'!;?:e hywa. Hel'zla. 3GOO m dll1giej tra
sy, IV opinii Niemców była ,.kindel'leicht". 
Nie znaczy to, ~e tę "śpiąco-łatwą" trasę 
przejechali wszyscy, a nawet większość, 
bez upadku. Było ich nawet sporo. Sy
pali się wszyscy Polacy, wszyscy Norwe
dzy, a nawet -icmcy i ich sąsiedzi alpej
scy Włosi i Szwajcal'z~'. Szczęśliwie jęd
nak obyło się bez wypadków poważniej-

szych, choć niel<tóre upadki wyglądały I zwożono śnieg z Polany Chocholowskiej, 
bardzo groźnie. 1\1. in, Włoch Lacedellli, a kompania wojska i junacy śnieg ten 
po pięknej i bl'u wUI'owej jt>ździ(' wpadł na rozsypali na trasie, wytyczonej ze szczytu 
drzcwo. iednak pozbierał ię i z obez- Gubałówki na obwodzie 10 km. Dzięki 
II'ladllionvm lewym ramienipm ukończy t ,temu, trasa byla dziś w zupełnym po
bieg. • 'Ol'\vcg' Per FosslIm wypadl na za- i rządku. Śnieg leżał gruh!\ warstwą. Pole 
hręcic za banrlę i dostał się wiaR. ZgubB sf artowe, które było jednocześnie punk
kiil,1 i p<;kla mu narta. lecz ruszył dalej, I tern zmiany w sztafetach i metą, wyr.na
by lIa s:tmej mecie zrohić dl'ugiego kozła. czono czerwon~'mi chorągiewkami. Cała 

Paniom nie poszło Il'pie.i. choć miały trasa, zaś wytyczona została chorągiew
o 400 m krótszą trasę i startowaly już za karni niebieskimi. 
Gbloc1zon~'m odcinkiem. Publiczności było dużo. Emocjo-

Nie poclzianek szcz\'gólnyrh nie było. nująca była walka o prymat między Fi
\Vygrali faworyci. U paJ1ÓW zawiedli I nami i Szwedami, którzy znów "wygar
w ogóle FranCUZi.. \Vłoch Chiel'J'on.i oraz I howali" skórę przedstawicielom państw 
specjalnie Szwajcar Rominger. Wybił się środkowoeuropejskich, a także i Norwc
ZI1 to l\iemiec Jennewein, Szwajcar Molli- gom, którzy nadspodziewanie ulokowali 
tor Ol'az - sklasyfikowany IV dl'ugiej 1 się dopiero na czwartym miejscu, za 
grupie - Włoch 1\Iarcelli .. U pali nie · Włochami. 
!;pi~ala się znana Laila Schou -Nilsen. ZDZISLA W ANTONIEWICZ 

* 
Polacy będą musieli jeszcze dużo zjeść 

bochrn ków chleba, zanim takt Bochenek 
czy inny- Zając będzie mógl współzawod
niczyć z śl'odkolVoeuropejską konlmren
('ją 

Pierwszy więc akt mislrzostw FIS nie 
pl'zyniósł Ilam "niespodzianki" w postaci 
sukcesu. 2'liedzielna imprcza jednakowoż 
lVyl<azala, że 'mimo sobotniego deszczu 
śnieg w Zakopanem jest i, że ws:r.ystko 
odbędzic się według progl·amu. Klopot 
I;rzeprowadzenia poniedzialkowego dru-! 
giego aktu, biegu sztafetowego na dystan
sie 4Xl0 km o mistrzostwo świata, pOZO-I 
stawiono orgarrizatol'om 

Zaclanie to ni('lada. Ale jak dotąd, 
OI'gHllizatol'zy, choć z wielkim wysiłkiem, 
z lego pojedynku z wal'unkami atmosfe
rycznymi wychodzą zwycięsko. Gdyby 
tak można mówić o naszych zawodni
kach, moglibyśmy być zadowoleni. 

Trasa poniedzialkowego biegu sztafe
towego, przeniesiona na pólnocne stoki 
Gubalówki, przedstawiala się jeszcze w 
niedzielę niekorzystnie. Śniegu bylo ma
lo, miejscami przeświecała goła ziemia. 
Przez całą noc dzisiejszą 40 furmankami 

Okazalo się, że nawet w sporcie działa 
oś Rzym-Berlin. Najwięcej oklasków -
natul'ulnie poza Polakami - otrzymali 
Włosi i l Tiemcy, ho ... wspólnie zorgani
zowali własną klakę. Jeszcze dużym pokla
skiem cieszyli się Węgrzy, choć nie spi
sali się w biegu zjazdowym i sztafetowym 
specjalnie. Ale bo też oni nie mają gór. 

Po Zakopanem kręci się kilku fotogra
fów. l,tól'7.Y dla większej aira'kcy jności po
siadają niedźwiedzia, pozującego clo zdję
cia. Jest to naturalnie "niedźwiedź w ludz
kiej skórze". Otóż jeden z Finów zauważył. 
że mówi się jakoby w Finlandii było du'żo 
niedźwiedzi. On tymczasem jeszczt w swym 
życiu nie widział tylu niedźwiedzi, ile wła
śnie w Zakopanem. 

Droga na start do biegu zjazdowego 
prowadziła pod górę. Znalazł się więc nie
zadowolony i robił organizatorom zarzut 
z tego, e się musi piąć pod górę: "Pl'~e
ciei mogli jakoś to wygładzić, by publicz
ność nie potrzebowała się tak męczyć" -
zawolał. Też pretensje! (a) 

(Fot. \V a lisze\\'sku 




